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W liczbie żądań, które ongi-^dawu °̂1 
„rezolucja* sejmu galicyjskiego, ni^^yZo 
ustawodawstwa o bankach, emitujących-ę^- 

► niądze papierowe. Twórcy tej rezolucji nie 
przypuszczali może, by pozostawienie tegO 
ustawodawstwa Badzie państwa było nie- 
j-będnem dla „prfi .óci i jedności* monarchji, 
ale natomiast sadzili, że truano bardzo bę- 
daW rSąrpwadzió postulat rak daleko idą­
cy. 1 Wślou obeoftgo sporu Z Węgrami w 

I sprawie austrja.kiego banku narodowego 
odezwało się jedno z pism cen tra listy czn i’ 
że utworzenie banków prowincjonamych nie 
byLby nie możhwem, gdyby na nie wło­
żono obowiązek wymiany ich papie, ów, 
w papierach banku centralnego. Przytoczo­
no w tej mierze przykład Włoch, gdzie 
istnieją takie banki prowincjonalne Kwestja

1 2 S 2 S W  “ k o ^ i " p o r u s « ® C
icmonio dziedzinie marzeń, trudnych 

f. u ldz3e za tern wcale, byśmy
nueli znosić bez oporu stan dzisiejszy, i przy 
zdarzającej się sposobności nie mieli pod­
nieść głosu w obronie interesów naszego 
kraju. Sprawa bankowa będzie w tym roku 
przedmiotem obrad w Kadzie państwa. Na 
delegacji galicyjskiej cięży obowiązek pod­
niesienia tego wszystkiego, co się tyczy 
liczby istniejących w Galicji filij banku na- 

? rodowego j ,ch dotacyj. Nie tylko ta strona 
Kwestji jednakowoż powinna zwrócić na sie­
bie uwagę nar zych reprezentantów. W oier- 
wszej linji chodzi wprawdzie o to iaka 
ogólna suma kredytu udzielona być powin- 
ua handlowi, przemysłowi i produkcji ro* 
mcze, w naszym kraip, w drugiej linji 

; atoli niemniej ważną jest rzeczą, kto głó­
wnie korzysta z tego kredytu. Otóż, jak 
. ladomo, najbardziej u nas upośledzo- 

WLjteŁ m^rzft OJ-odnkcja ro la ic^
Podczas istniejące w Galicji trzy Izby 
od czasu do ózasu podnoszą głos w obro­
nie handlu i przemysłu, nikt, z wyjątkiem 
jedne) części dziennikarstwa, nie przypomi- 

• na, j»k po macoszemu obchodzi się bank 
narodowy z potrzebującymi a godnymi kre- 
djta w ł.śo w u .n .i ziemi, nie wyiraaj,e 
’ITf , ’ n - f  *W swoich posiadają

x ś aiDT ^ u nas
oież w kr, iu dwa towarzgyst„ f ““ L J S r -  
cze, których rzeczą jest zai J _ 7  g°sPoaar
wą jak najprędzej, i ^ siarczył dli 
mateijałn na którego p o d sta w ie  
upomnzeć s ię  o większe u ^zgiednienm 

t dneentów rolnych w Gtlicji, przy obracu^h 
haa nowym statutem banku. W zarządzi- 
oentraiuym tego zakładu, w komitetach 
cenzorskich, producenci owi nie mają gło­
su, a mieć go przecież powinni obok ku­

pców, spedytorów, i fabrykantów. Przy 
eskontowamu weksli, w skutek tego, ftlje 
galicyjskie ignorują prawie istnienie t,:>go 
najważniejszego u nas czynnika ekonomi­
cznego, j-ik tego, w swoim  czasie, przyto­
czyliśmy jaskrawe przykłady. W skutek 
takiego postępowania banku narodowego, 
najzamoi .iejsi obywatele kraju, gdy potrze­
bują kredytu otrzymać go mogą ty k o  w  ban­
kach prywatnych lub u finansistów, korzy- 
siających bezpośrednio z głów nego źródła, 
tj. banku austr. nar. i zaopatrzonych w tej 
m ieiie niejako nadanym im milcząco przy­
wileje® Zwracamy uwagę lwowskiego i 
krato ^s^tógo Towarzystwa gospodarczego, 
że teraz Jes* najwłaściwsza pora do wdania 
się w tę sprawę, bądź w  formie petycyj. 
podanych Rady państwa, bądź też w 
formie mo^orjałów, wystosowanych do koła 
polskiego n& ręce jego prezesa. Należy atoli 
spiesznie wz:.ąó się do dzieła, ażeby zrobić 
co potrzeba, n :m statut bankowy przyjd/.ie 
pod obrady w komisji i w  Izbie.

V ' --------------------------
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Wiadoma mi j e «  pewna włość, gdzie obda­
rowani włościanie, u$i 22 włókach dziedzica ma- 
'% prawo pasać 160 sztuk bydła i koni i brać 
z 4 włók lasu do 200$ far drzewa rocznie; las 
ten nie dłuęo istnieć p-rzeicanir., przeciążony tą 
służebnością, a gdy siQ niszczą orzeczenia komi­
sarza włościańskiego, żę wte ly właściciel będzie 
zmnszuiiy kapować im te 2000 fur drzewa, które 
licząc firę po 10 złp. (cfo po zniszczenia lasów 
nie jest wcale przesadYjne), to właściciel 
liczący dzierżawy z tej wsi 10 000 złp. będzie 
mnsiał dokupić drugą wieś ia  zaspokojenie słu­

żebności leśnej.
Wprawdzie można się z włościanami nga- 

dzaó o znieńenie służebności, ale często żą­
dania ich są tak przesadzone, że żadną miarą 
ugoda do skutku przyjść nie może; tak n. p, w 
Gazecie Polskiej z d. 7. litego  1867 czytamy, że 

obiUiow&tti we w-SV Sknilin, mając 
zalane 5 morgów i I92_pręty tąki, przez podnie­
sienie grobli przy fabi^yce papierni Epsteina, 
gdy ani gruntem ani lasem za tę łąkę wynagro­
dzeni być nie m ogli, * gdyż las był obciążony 
służebnością włościan , a grunta dotykające na­
leżały do innych włośeian, lib  innych właścicieli, 
żądali za te 5 mo-'gów i 192 pręti 30.000 rubli, 
przeto k„mitet urządzający owa naiwyższa wla 

za Królestwa, przez wzgląd na Epsteina, który 
ma znaczne wptywy j ze fabryka jniaa z naj­
większych papierni fstniećby nie mogta, przy

„ r“uli/iw' listach likwidacyjnych, od 
któ ych Pro Ce ot wynosi a 1/, razy tyle qo dochód 
normalny z łąki zalanej. Polak by tWo nie 
przeprowadził. J

Niech mi kto pokaże krał ja k i, D|e mówię 
w Europie alo w slwiecie, gdzŁby podatki pięcio­
krotnie podwyższone zostały, ak się to stało w
Królestwie P o la l i# .  Sdzie w rok“ 1867.podatki 

Gdzie płacono 100 rubli 
tam teraz ptaci się 500, 

1F. najmu, dziś płaci si^ 40 , 
inny płacono 10 rubli, na. 
150 rubli, chociaż cz^st0

5 iazy podwyższ 
podatku gruntów 
lawniej płacono ; 

Sdzie na nrząd a 
kazano płacić lO i

wszystkie lub połowa domen została obdarowa­
na, a teraz jeszcze mamy płacić na sądy gmin­
ne , 2 morgi tak więf następuje powoli zupełne 
wywłaszczenie; od spóźnienia płaci się 1 proc. na 
miesiąc, w razie klęsk łlementarnych zniesioną 
została dawniej istniejąca allewncja czyli alga, 
tylko pozwolono rozłożyć takowe podatki na ra­
ty, ażeby to wiele kosztowało, bo żaden urzę­
dnik dziś nic darmo nie zrobi, przeto nie ma 
rady, tylko w razie Klęski czeka nawidzonego 
nią, zupełna ruina.

Pomng obliczeń statystycznych z 18,000 000 
morgów ogólnej przestrzeni Królestwa, 8,000.000 
przeszło na własność ^obdarowanych włościan 
a pozostało 10 miljonow obciążone zostało służe­
bnością pastwiska i leśną. "Wykazano w pi 
smach publicznych, ie  gdyby rachowano za 
pastwisko jednej krowy tylko rubel 1 (a bierze 
się zwykle 3 do 5) i za furę drzewa tylko złp 2 
(a plam się niekiedy do 10 z łp .), wartość tych 
służebności wynosi 83 miljonów rubli, a że wła 
ściciele dostali wynagrodzenie tylko 66 miljonów 
rubli listam, nkwidacyjnemi, (które stały po­
czątkowo 50, dziś 75 za sto) nie dostali za słu 
żebności 21 inilj'onów rubli, a 8 miljonów mor­
gów gruntu wzięto im bezpłatnie.

Kto m iał własność w Hercogowinie, Bulgarji 
’td ., moh. powie, czy co podobnego się tam  dzia ło , 
a jednak za niemi u ję ta  się ca ła  Earopa, a na- 
dewszgstko R ossja , a za Polakami n ikt słowa nie 
przemówił.

Do tego własność większa pozbawiona jest 
wszelkiego kredytu, i oddana na łaskę lichwia­
rzy żydów, cały kraj znosi dla nich kapitały, 
które oni na lichwiaiski procent pożyczają, 
maj^c sami tani kredyt w Bauku Polskim.

1 tak — Towarzystwo kredytowe ziemskie, 
jedyna instytucja polska, którą także znieść 
chciano, ale jej na nicaem schwytać nie było 
można, posiada z kar za spóźnienie po 1 procent 
miesięcznic rachowanych z większych własności, 
fundusz około 4 miijony rubli — albowiem z 
8000 dóbr pożyczką obciążonych zalega prawie, 
i tę lichwiarską pożyczkę opłacać musi- Rząd 
już dawniej miał z tego fnannszu 1.650.000 ru­
bli, i z procenta od tejże dal fundusz na poży­
czki dla włościan, którzy się nic do tego nie 
przyczynili, a do Tow, kred nie należą, tych 
więc pieniędzy nie składali Przy tegorocznych 
wyborach do Towarzystwa kred, właściciele za­
mierzali wystąpić z prosną najj.okorniejszą do 
rządu, aby im ten fundusz ich własny oddano 
na założenie banka rolniczego ziemskiego. Mqj*c 
bowiom funlnszu przeszło 5 miljonów rubli, 
mógłby bank ten operować sumą 50 mdjonów 
rubli, jak wszystkie tego rodzaju banki dla 
wsparcia handln i przemysłu robią i wielkiem 
cieszą się powodzeniem, a suma tak znaczna 
izueona w obieg wydarłaby ziemian z rąk 
lichwiarzy, le-z gubernitorowie przy zagaj nin 
wyborów zspowiedzi li, aby obywatele zebrani 
niciem się innem me zatrudniali, tylko wy­
borami.

Zniesiona dyrekcja ubezpieczeń na wzaje- 
m uoś i uparta, miała famiaszu zapasowego w 
banku polskim okuło 2 miljonów rubn z a t r z y ­
mał rząd w swojem zawiady waniu ubezpieczenie 
budynków  i obiecał zn iżyć Bkłsabę, tymczasem 
płacimy 2 i 3 razy więcpj, i nikt nam rarhunlów 
z tego nie składa. Ubezpieczenie ruchomości 
zniesione, a cały kraj oddany w ręce uprzy 
wilejowanych Towarzystw, które nakładają skład­
ki wysokie jakie chcą, bo tylko tym wolno To­
warzystwom działać w Królestwie, które na to 
od rządu dostały pozwolenie, a zatem mając mo­
nopol nakładają składki wysokie, w czasie {.ogo­

rzeli a mianowicie znacznej, wykięcają się uchy­
bieniem formalności, ztąd częste procesa są, któ 
re przedłużając wypłatę, narażają dufkniętego na 
koszta, a często zupełną ruinę. Pobiera się w 
końcu na zabezpieczenie za wybite bydło po złp. 
1, a teraz po 20 gr. od sztuki.

Księgosnsz czasem mało lub wcaie nie 
istnieje, sama gubernja płocka w roku zeszłym  
złożyła do Banka 100.000 rubli opłaty od księ- 
gosiszu. Gdyby tak było w całem Królestwie, 
to z 10 gubeinij możeby przybył 1 miljon rubli 
do Banku Polskiego, który pożycia żydom na 
weksle na 6 od sta rocznie, a żydzi pożyczają 
nam na 24, 36 itd. jak mogą wydrzeć.

Tak więc rolnictwo krejowe uciemiężone 
w każdym względzie, potrzebujące kredytu, ma­
jąc swe własne fundusze, musi takowe składać 
do Banka, który od nich płaci 2 od sta rocznie, 
i dostarcza fundusz na zgnębienie siebie, bo mnsi 
składać kapitały, których sam potrzebn e, aby 
dostarczyć kapitałów lichwie na swą własną 
zgnbę i zatratę.

Ztąd widzimy teraz co rai, więcej panoszą­
cych się bez pracy żydów lichwiarzy, w każdym 
prawie lichem miasteczku pełno żydów miljone- 
rów, a własność większa coi&z bardziej u^ada 
i w cudze przechodzi ręce.

Dotknę jeszcze jednej strony, a mianowicie 
sprowadzanie urzędników rossyjskich do Króle­
stwa na wysokie pensje, którzy nic nie robią, bo 
nie umieją ani potrafią, a hojnie są opłacani. —  
Urzędnicy z Bo^aji sprowadzani liczą na koszta 
podróży ogromne sumy, mają ten przywilej, że 
podobno za 15 lat otrzymują całą pensję emery­
talną, kiedy Polacy 40 lat na nie siuzyc muszą, 
na każde dziecko dostają oprócz tego po 100 
czy 150 rubli. Takich urzędników setkami się 
liczy; ale choć to wszystko jest w tajemnicy, pe- 
daję niektóre cytry, które mi się udało dowie­
dzieć l

Komirarzy włościańskich, którzy &ziś są wcale 
niepotrzebni, gdyż kwestja włościańska już zo­
stała uregulowana, znajduje się przeszło 100, z 
tych każdy bierze po 3500 rubli, sekretarze ich 
po 500 ruoli, to uczyni około 400 000 rubli

Dawniej było 5 gubemij, teraz zrobiono 10, 
przybyło 5; gdyby każdy rząd guberąjalny ko­
sztował tylko 60.000 r., więc przybywa 300.000 
rubli.

Dawniej było 39 powiatów, których zarząd 
każdego kosztował 6000 rnbli, to jest 734000, 
dzie zrobioan powiatów 85, z których każdy ko 
sztnje 15 000 rubli, to jest 1,038.000 rubli, a za­
tem dziś więcej o 1,272.000 rubli.

"W końcu dziś daleko więcej jest nrzedni- 
lów: naczelnik powiatu brał dawniej 900 rubli, dziś 
2500, w kasie dawniej było 4 urzędników, d*iś 
10 do 12; straż ziemska, instytucja wcale niepo­
trzebna, bo tylko działalność tych strażników o- 
graniczą się na tem, czy psy chodzą z kagańcami, 
kto u obywatel* byw a, jacy księ/a  przyjeżdżają 
na odpusty, czy księża śpiewają modlitwy nak* 
zane w dnie galowe, których j‘est 5u i kilka do 
roku — ]»cząc tylko w każdym powiecie po 30 
strażników, a pensję każdego pc 150 rubli, ze 
starszyzną 43u 000 rubli.

Jest w Królestwie 1300 przeszło gmin, gdy­
by każdej utrzymanie tylko 1300 rubli koszto 
wato, ihoć niektóre kosztują daleko więcej, wy­
niesie około 2,000 000 rubli. — Razem czyni 
4,168.000 rubli.

J est to tylko słabo naszkicowane, bo wy­
nosi daleko więcej,

Dodać tu potrzeba urzędników akcyzy, którzy 
pobierają wysokie pensje, a pomimo tego nie 
sprawowali sumiennie swych obowiązków, kiedy

1

Z K W I A T K A  NA K W I A T E K .
Obrazki z życia warszawskiego,

napisał
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^yszyyl1 Podrtj|,t°nj&"-‘ą'’c słońce, które towa-
W d z ^ T 1’ ; Je.d? °cześ£te3a> do Samej prawie
firanki*!0 c! eka.wifc prae_pi0inieniami swemi
dnvni ; dnmzWiarm a& Pienrg*ttrwone tybetowe tinym 7 domów naprzeciwko 1,1 Potrze w je

1 'rngorzędna ta fcawiaiL- °CJ% . J
mnóstwo było w W a r sz a iS f* ’ wówczas
d » t a,& Się od ^ w s p ó t e  “ iwom

tej temperaturze gar»nw i i  I  • ,T .:iale* r  
frjdeden pokoik od ty |B JJ, * awą \ śmietankąi 

|  W^tu a przeznaczon ^ 5 *yc0ny tytułem g > 
P^TMleiowanycb i prn£  ^ w n y  użytek, u-

którego arcykapłsnka ?mu teg0 przyby'

obecnie ®a^ei rzeczy, jedyny gość znajdują * 
w kawi« V kawiarni, zajęty bardziej m a S K !-  
frem, *hiżeh któ I * wle!k™ r >łykał 
nej i niesz! Przvmilańiem się 1 zaczepkami zwin 

flie l n,ei> kręcącej się koło niego dzie' 
nadobnej ™ »gt wprowadzić w dobry humor 

cicielki, lepsze pamiętającej czasy.’
I Llujia,*4 , 6 a bowiem, a raczej „piękna Te-

zwyoJtPoaa ^  Powszechnie nazywano, nie przy 
dziecka do podobnej samotności. Od
mpwód e s :* * *  w atmosferze kawi&rninńcj, 

Pomywaoaka, potem jako panna

się wykryły ogromne defraudacje. — Wódko t v  
rabiaua w kraju opiaca podatek 2 m ole od 
garnca; patenta szynkarskie kosztują bajeczne 
sumy. Z samej też akcyzy ma mieo rtąd 0- 
koło 25 OOO.OOC rnbli — to jest daleko więcej, 
niżeli dawniej wszystkie dochody Królestwa 
wynosiły.

Nowo wprowadzone sądownictwo, złożone 
z urzędników po większej tzęści Robsj&n, którzy 
ani języka, ani spraw r. raj owych nie znają, a 
pochodzą z różnych fachów, są między nimi po­
dobno naczelnicy komor celnych itp. powołań. Któ­
rzy niedeją najmniejszej rękojmi słusznego wyko­
nyw ana sprawiedliwości, a wysoko są płatni, 
przyczynia takzo nie mało ciężaru krajowi ber 
żadnej dla niego korzyści.

Można śmiało powiedzieć, że liczba urzę­
dników w Królestwie biorących penąi po SuOO 
rnbli czyli 5000 reńskich lub blisko tej sumy, 
ile że obok pensji biorą stołowe i inne dodatki, 
wynosić będzie około 1000 — co uczyni samo 
3 miijony rubli. Nadmienić trzeba, że wszysej 
urzędnicy niżsi, którymi po większej części są 
Polacy, i którzy za starczyznę pracować muuią, 
są docyć lichi płatni, ale za to pozwalają im 
brać łapowe, czego też się doskonało wyuczyli, 
bo nic się nie zrobi dobrze w t&kiem rzeczy po­
łożeniu Dziwnem bar Izo wyfawac się możó. że 
Rossja, która tak uciemięża Polaków, śmie wy­
stępować w obronie gdzieindziej nciśnionych 
chrześcjan, którzy bez wątpienia daleko w lep- 
sztrn są położenia, i że rząd z Bożej łaski, wy­
stępnie jawnie i oczywiście jako protektor i pro­
pagator komunizmu, który jak Wićlzimy 1 akta 
śledcze wykazują, ogromne w Rooąjf czyn: po­
stępy, pod pretekstem, że rząd i cesarz tego 
chce, bo w sprzeczności z wyrez&mi cesanHeai, 
wcale iiinomi urzędnicy jego idą drogami, i Lioj 
do anarchji i zguby popychają — Biczem Dętnie 
rewolucja francuska z 1789 r. z jej następstwa­
mi — bo mówi P'*mo: „kto sieje wiatr, zbiera 
burzę*.

tfcresp rnienc je polityczne ,J)l FcL>f
8 ty p ly  (nad granicą) 13. lutego.

"Wyczytawszy wiadomość ze Szelpak w kr. 
26 Dziennika Polskiego o awarturach korakÓW 
moskiewskich, czaję się w obowiązku sprostow ać 
niektóre szczegóły. W  nocy z 22. na 23. *».. u .  
przybyło pięciu kozaków całkiem  spokojnie Hec* 
nie'napad'o 1 nie ośmin) do karczemki :,Elżbia- 
tówki,“ lezącej blisko granicy; kupili sobie p arę  
garn y okuwity, wypili przytem kilka kwant, za  
którą jednak rzetelnie zapłacili, a ckociaz wy 
lali będąc jnż całkiem popici, z garuca w tiŁ ęr 
w którym się jeszcze blisko kw arti znajdować 
mogła, mimo to nie uczynTi tego  z um ysłu, lecz 
po prostu z powodu nieprzytomności. O gwał­
tach wyprawianych przez kozakow mc -ikiewskich 
nikt tataj nie słysza ł; kozacy przyjeżdżają cza­
sem to burdzo rzadko (bu niet diening) po 
dwóch, a najczęściej pj trzech, do karczemek po 
Yódkę, a zapłaciwszy za takową, w ynoszą się 
prędko i cichaczem; przyczem jeszcze nadmierną,, 
że kozak rossyjski mimo wrodzonej mu skłonno­
ści do złodziejstwa i rąbanka, przeszedłszy aa 
anstrjacką stronę, staje się dzis nader tchórzli­
wym, i do stawienia oporu, & tem bardziej do 
rabunków lab do gwałtów naimaiejszego zacię­
cia me ma. w dowód czego następujący fakt po­
służyć może:

Do drngiej karczemki,  leżącej nieopodal 
„Elżbietówki,“ także blisko granicy, której szynka- 
rzem jest niejaki P. K ., żydek uiepokaźny i wą-

usług, a nastęl 
rzyczct i sprzyjaj 
dna właścicielka, 
nych kawiarń, pi 
sia“ nie mogła >śy(

fje

dzięki nadobnej swej iw ł  
fm okolicznościom, samowła\ 
nei z najbardziej uczęszcza j 
ulicy P ieta , „piękna Teklu- 

bez dyma kadzideł i po 
chlebstw, bez tdffd) liumu gości o i  rana do pó 
źnej nocy, zapehfiia jącycń ciasne jej pokoiki.

Świetne to ;bvłv czasy „owych sprzyjających 
okoliczności!* Młodzież warszawska żyła jak­
by w ciągłej, nieustannej gorączce; na horyzon­
cie stolicy ukajali się dwaj bracia, młodzi ksią­
żę ta ... którzy wstępując w świat, pragnęli zło 
żyć publiczny egzamin dojrzałości. Do nich 
przyłączyła c l  zamożniejsza młodzież, synowie 
zacnych odzim o historycznych imionach, a za 
przykładem ćlanym z góry zepsucie zeszło w 
mższe sfery, Jniusąc za sobą ruinę materjalną i 
moralną... j

Ale nie imaW  zamiaru kreślić tej historji 
„szalonego k»uioWal1 Warszawy. “ Opisać szcze­
gółowo bachałnalP 1 uczty bez konca, szalone 
wybryki i ówczesnej młodzieży, mógłby
ten tylko ktP  JFal os°bisty w mch uuzial. Cała
ta falanga spałńców  znikła od dawna nie po- 
z<>stawiając/fli 1 oprócz przykrych wspomnień po 
s°bie. k sjJ[ż( Ja puściwszy Luka miljonów, 
ttsnn* u sify 2 Pidowni — inni potracili krociowe 

U poszli z torbami, inni wreszcie zostali 
m ytaf ? ! / całe życie, rozpili się lub kończyli
stennvi.Hr w 50111,1 obłąkanych... dla na-

y. i P®kolen pozostała tylko tradycja, a tra 
dycja ta L dobrze prcechuwana, że dzis'jeszcze, 
w W arszawie na wspomnienie i oku 184 nie 
jedna nfP^na dusza, pomyśli sobie 2 westchnie­
niem : i

— | Dobre to były, wesołe czasy!...
Otf>fc> za owych dobrych, wesołych czasów, 

przed w m ien icą  na Ereta ulicy, gdzie nsłngi 
Wała p ijan a  Teklusia, zajechało około północy 
s iC " j y siedm powozów. W  kaw.a^si zrobił 
at.we WCT S ,,&romny> bo to książęta z towarzy- 

P o b y l i  zakończyć całodzienne 
Kat *  ? arnei  kawy... do pouuszki.

La , ■~waP ,c ^ zej goście, którzy po wypiciu 
u rbaty Nabawiali się jeczcze gawrdkn, p idn'eśli 
się spieszrfie, zapłacili rachunek, 1 wyszli cicha- 
cum aby uniknąć jakiego niemiłego awjfcia,

markier obtarł rękawem zapylony bilard, drze­
miące po kątach panny zerwały się na równe 
nogi, sama nawet podstarzała właścicielka uznała 

.za stosowne powstać i uśmiechnąć się na priy 
jęcie tak znakomitych a pożądanych gości.

Nowo przybyli, w liczbie szesnastu, wpadli 
z hałasem do kawiarni. Zarumienione ich oblicza, 
brylantowy humor i ijiezbyt pewne stawianie 
kroków wymownie świadczyły, że dnia nie zmar­
nowali — a był to sitiu kwiat młodzieży — od 
lat dwudziestu do trzydziestu kilku najwyżej.

Jeszcze we drzwiach starszy książę za 
w o ła ł:

— Ponozu i fajek dla wszystkich!
— Ja za fajkę d. iękuję! — zaprotestował 

hrabia C. — dosyć już na dziś tego palenia! Aż 
mi się słabo rob i!

— S tudent!
— Panienka!
— Mówcie sobie, co chcecie, ale ja podzie­

lam zdanie hrabiego, precz z fajką ! — dał się 
słyszeć głos z tłnmn...

—  Jeśli się nie mylę, to gło* karzełka — 
zauważył starszy książę — dajcie go tu bliżej, 
muszę go wytargać za uszy, żeby mu się ode­
chciało buntować.

— O ho! moje uszy nie od targania — była 
odpowiedź i młodzieniec nazwany karzełkiem, 
wyrwawszy się z rąk towarzyszy ciągnących 
go ku księciu, stanął jednym susem na bilardzie.

Rzeczywiście był on mniej niż nizkiego 
wzrostu, o drobnej, inteligentnej twarzyczce, 
właściwszej dia swawolnego stndencika, aniżeli 
dla towarzysza hulaszczych biesiadników.

Wyprostował s ię , jedną nogę wyciągnął 
naprzód 1 mowil wyzywającym tonem:

— A  teraz, zmierzmy się — każdemu w yż­
szemu odemnie, pozwolę wytargać się za uszy.

— Pozwolisz? pozwolisz*?
— Pozwolę — puwtórzyłNfcwolna i z przy­

ciskiem q  w y t a r g a ć  s i ę. i e , powiadem
— Brawo! brawo! udało J  s i ę ! J a ­

gusi ! zawołano chórem.
W  tej chwili przyniesiono pcncz i fajki. 

Angusi sięgnął z bilardu po szklankę, ale mi- 
moohodem zaczepił ręka o pulchny podbródek 
daiewosyny. ^  ,

— Bardzo proszę — t fuknpła — ręce przy 
sob ie! bc jak ja oddam, to popamiętasz pan 
ruski miesiąc I

— O! {iękna Tekiusia, dziś, widzę, nie w 
humorze!

— Jak dla kogo !
W  najbliższem otoczeniu książąt kręcił się 

ciągle wysoki, szczupły brunet. Zwano go Ju- 
Ijuszem. Sprytny, przebiegły, a przytem nad 
zwyczaj nsłużny, był on niejako totumfackim 
towarzystwa. Ń ikt go bliżej nie zn ał; nikt nie 
wiedział czy miał i jakie stałe zajęcie; wiedziano 
o nim tylko, ze był dobrym koleżką, a to na- 
ówczas wystarczało; nie tracił on wprawdzie 
pieniędzy jak inni, zarabiał za to na wszystkich. 
On to, ro?,umie się, za pieniądze swoich przyja­
ciół urządzał bale przyjacielskie, pikniki i inne 
mniej głośne zabawy, on płacił rachunki, nła" 
twial i pośreduiczyl w zaciągania pożyczek — 
kupowci bilety do teatru, sprowadzał cygara 
z Hamburga a zawsze um ał się tak urządzać, 
że przy każdem zlecerau, niezły zarobek pozo­
stawał w jego kieszeni. Lubili go wszyscy, bo 
go potrzebowali. Juljusz też nie odmawiał żadnej 
nslngi, paniczom fajki nawet chętnie zapalał, 
bo, zwłaszcza książęta, mieli szlachetny zwyczaj 
używania banknotów zamiast fidibusów, a pięć 
dziesięcio lub stuzłotowy papierek, zręcznie za­
stąpiony w rei u Juljusza, inną, przygotowaną 
już na ten cel bibułką, nie był wcale zarobkiem 
do pogardzenia.

Nastąpiła druga i trzecia kolejka ponczu, 
młodzież rozgościła się w kawiarni na dobre, k il­
ku grało w bilard, inni szeptali z dziewozęt m: 
po kątach, inni wreszcie a tych było najwięcej, 
otoczywszy Augusta, głośnemi wybuchami śmie­
chu przyjmowali jego dowcipy, którem: sypałjak 
z rękawa.

Juljusz należał do drugiej kategoiji; oparty 
o kanapkę, na której siedziała Teklnsia, prowa­
dził z nią cichą rozmowę.

— "W *ęc dzień „był dziś dobry? mówiła dzie 
wczyna nie p a tr z ą ^ ^ ^ f iego i bawiąc się far­
tuszkiem.

— N ien aja^ ^ ^ ^ ^ ^ feob iłem  około półtora 
tysiąca

— Zeszło się kilka grubszych interesów. 
Hrabia S. odebrał ze wsi pieniądze, płacii«a  
więc za niego w boteln i u M arego, a młodszy 
książę zaciągnął nową pozyczkę u Cwajnosa.

— Dużą?
— Dwa tysiące dukatów... ale połowa obe- 

rzniętycn.
— Mniejsza o to... wartoby może skorzy­

stać ze sposobności..
— W łaśnie o tem myślałem i dziś jeszcze 

chcę spróbować.
— N ie traćmy więc czasn i dalej do dzieła! 

Zerwała się z kanapki, pokręciła się trochę po 
sali, zaczep.ła jednego i drugiego z grających w 
bilard, pożartowała cokolwiek z hrabią, i ] rze- 
chodząc niby przypadkiem koło młodszego księ­
cia, pozwoliła mu, również niechcący, objąć się 
w pół, a zadowolona 2 wybiegu, siadła bez cn- 
remonji na książęoych kolanach.

Juljusz tymczasem saszedł do bufetu, kazał 
sobie podać nail°p^ze jakie były cygara, wybrał 
jedno, zapalił i dopiero gdy ujrrał że Teklnsia 
zajęła już swoje zaczepne stanowisko, zbliżyłm  
nieznacznie do grupy rozmawiających, oparł się 
o krzesło A u g ista  i korzystając z wybuchu 0- 
gólnej wesołości, wywołanego ostaomem bon mot 
nadwornego dowcipnisia, szepnął ma do ucha:

— Mówka gotowa?
— Jeśli chcesz, mogę ją zaraz powi idziec—

A honorarjum obiecane?
— M&sz tu zadatek — i wsunął nrn w rękę 

papierek, który przed chwilą uratował od cało­
palenia przy książęcej fajce — ą jeśli się powie­
dzie, dziś jeszcze dostaniesz pięćset złotycL

— Dobrze —< ale odejdź odemmu — Pano­
wie ! zawołał głośno stając na hrzesle — ] roszę 
o głos.

— Cicho tam ! — poparł go ktos 2 kołff — 
August powie nam kazanie.

— Zgadłeś, Ignasin. będzie to kazooio o mar­
ności gotówki, którą puściłeś. Hej! nie hałaso­
wać tam bardzu i nie przerywać nu

Juljusz w drugim końca sali f t l l  ć* 
bilardowe.
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tłego zdrowia, który na pozór zdaje się ani dwa 
zliczyć nie umie, przybyli niedawno późną nocą 
dwaj kozacy. Idącego przodem zapyta! p. K.: 
„Szto trebujetie?* — na co kozak odpowiedział: 
„Szukajem za naszyci muzykami.* P. P. zakon­
kludował mu na to: „Muzyki eto ne twoje dieło, 
moskowskij durakl“ i dawszy mu na drogę mo­
skiewskie nakazowańie (policzek), złapał go za 
barki i powiedziawszy: — „Faszoł won sukin 
syn!“ wyrzucił go za drzwi. — Dziwna rzecz, 
że Moskale wcale się temu nie sprzeci­
wiali, tylko schowawszy wszystko do kieszeni, 
odeszli swoją drogą.

W ie d e ń  13. lutego.
(1.) Rokowania z p. Sennyeyem rozbiły się 

jeszcze w sobotę, wczoraj zaś pp. Bitto, Szlavy 
i Ghiczy mieli audjencję u cesarza i przedsta­
wili mu stan rzeczy w Węgrzech w sposób, któ­
ry wywarł głębokie wrażenie na umyśle monar­
chy. Oświadczyli przytem jednomyślnie, że ani 
oni, am nikt inny nie zdoła w tej chwili utwo­
rzyć gabinetu, kraj cały nważa bowiem za punkt 
honoru, stanąć po stronie p. Tiszy i poprzeć żą 
dania jego w sprawie bankowej W skutek tego, 
cesarz powoła! ks. Auersperga do siebie i pole­
cił mu kategorycznie podjęcie na nowo układów 
z p. T iszą , bez udziału reprezentantów banku 
narodowego. P. Tisza oświadozył gotowość do 
tego z tem zastrzeżeniem, iż nie odstępuje ani 
na włos od żądań, które ostatecznie sformułował 
w kwcstji składu przyszłej jeneralnej dyrekcji 
banuu O „układach* może być tedy mowa je ­
dynie co do dwóch innych punktów: kompeten­
cji centralnego zarządu i zarządów w Wiedniu 
i  Peszcie, jjdroteż kontyngentowani-! (rozdziału) 
banknotów.

Uozekują tu przyDycia temi dniami Midhata 
paszy wraz z jego rodziną. Hr. Andrassy poro­
zumiewa się z gabinetami co do odpowiedzi na 
notę ks. uorczakowa, i jak mię zapewniają, po­
piera wcpólnie z Anglją myśl wysłania not „iden 
tycznych* ao Petersburga. Dyplomaci mają na­
dzieję, że tym sposobem najpewniej zażegnają 
wojnę.

z Węgrami pp. Tiszą, Szellem i Wenkheimem 
Rezultatem jej było, że m i n i s t r o w i e  a u 
s t r j a c c y  p r z y s t a l i  n a  ż ą d a n i a  w ę  
g i e r s k i e. pod warunkiem, że przedłożą je 
wprzód poufnie swojemu, tj. wiernokonstytucyj- 
nemu stronnictwu, Gdyby stronnictwo to stawiało 
opór. gabinet Auersperga będzie obstawał przy 
swojej dymisj', o kiórą podał przed 2ma miesią 
cami, i co do której cesarz dotychczas nic nie 
orzekł. Wówczas hr. Ilohenwart będzie miał 
audjencję u N . pana a fakt ten wystarczy, by 
Rada państwa przyjęła scatut bankowy, ułożony 
przez dzisiejsze ministerjum w porozumieniu z 
Węgrami, Może zresztą obejdzie się i bez tych 
postrachów, i kluby wiernokonstytucyjne przysta­
ną od razu na propozycje, które im przedłoży 
ks. Auersperg.

Jutio  odbędzie się ważne posiedzenie Rady 
państwa, na porządku dziennym będzie bowiem 
uchwala co do udziału w wystawie paryskiej 
Jak wiadomo, mniejszość komisji proponuj u 
dzielenie rzą łowi kredytu w sumie 600 000 zł 
na cele urzędowego udziału w tej wystawie 
Mniejszość ta składa się z 11 członków, między 
Którymi jest 3 Polaków i ks. Juzyczyńcki. Z ws ty 
stkicli oznak wnosić można, że plenum Izby o 
świadczy się za tą mniejszością, małpowanie 
Prusaków jest bowiem zbyt widoeznem i kom 
promitującem w polityce pp. Giskry, Skenego i 
Ileibsta co do tej sprawy. . . . .

Komisja Rady państwa tfowzięla_juz uchwa­
łę co do wniosku p. Dworskiego, żądają -,ego o- 
pisania ex officio nieruchomości, wystawionej ua 
sprzedaż przymusową. Pp- , 1 Dworski
bronili tego postanowienia, ttggw<1 aa.° zas umie 
śció je nie w §. 14, ale w_ §|- 23 i 24 ustawy 
egzekucyjnej, które to Pa % av  we(l!ug dotych­
czasowego brzmienia czyniły opisanie przedmiotu 
sprzeda i:y zawisłem od żądania stroay, prowa 
dzącej egzekucję.

Sprawy zagraniczne.

W ie d e ń  13. lutego.
(T) Niemcy mają przysłowie, które p o w ia t  

„że rosołu nie jada się tak gorąco, jak b / wa 
gotowanym.* Przysłowie to ziściło się w sprawie 
bankowej w sposób zdumiewający. "WoW nie­
złomnej deoyzji Węgrów, centralistom zabrakło 
odwagi, przeraziły ich głównie nadzreje, które 
powstały w obozie reakcyjnym, i z któremi nie 
taili się koryfeusze tego obozu. Nadzieje te 
wszakże kwitły zaledwie 43 godzin i upadły. 
Konserwatyści w igierscy, pp. Mailath, Szecssn  
i Sennyey oświadczyli, iż nie potrafią złożyć rzą­
du konstytucyjnego, i że przyjęliby teki ministe- 
rjaine jedynit pod w-ru ikiem, gdyby korona zde 
cydowaia się na zawieszenie konstytucji po tej i; 
po tamtej stronie Li ta wy. P. Majlath miał to 
oświadczyć wyraźnie na audjencji u cesarza, i 
otrzymał odprawę, jakiej od koronowanego króla 
węgierskiego spodziewać się należało Przeliczyli 
się tedy reakcjoniści węgierscy, austrjaccy i cze 
scy; jako też nasi niektórzy polscy panowie, „bar­
dziej cesarscy od cesarza/ a budnjący cały gmach 
marzeń na sprawie bankowej. Wiadomo dość po­
wszechnie, że wielka, a nawet większa część 
akcji obecnego banku narodowego austrjackiego 
jest w posiaamiu członków rodziny cesarskiej. 
N a tej pclstaw ie koryfeusze „krakowskiej par- 
tji* wraz z innymi reakcjoniśianoi opierali na 
dzieję, że spór bankowy wywoła przesilanie kon­
stytucyjne, który skończy się zwrotem całej po­
lityki austrjackiej w kieiunku życzeń kleiy hal­
nych. Tymczasem inaczej się stało, i p. Tisza 
jest znowu górą. Dziś rano ks. Auersperg po­
wołanym był do cesarza, poezem w południe od 
była się wspólna narada czterech ministrów austr. 
Auersperga, Lassera, Depretisa i Chlumeckiego,

jg o t u w a ,  Czas zamieszcza następną wia­
domość, odiiuszącą się do procesu ninilistów w 
petersbw g11;

„Z powodu procesu nihilistów, którego prze- 
Dieg podajemy pud właściwą rubryką spraw są­
dowych, dochodzą nas szczegóły rzucające pewne 
światło na wewnętrzne położenie polityczne W 
Rossji, o którem tak różnorodne i chaotyczne 
rozchodzą się wieści. Oto, co nam. piszą: W  cią­
gu procesu wytoczonego w Petersburgu oskarżo 
nym o zaburzenia przed katedrą Kazańską, je 
den z obrońców szeroko rozwodził się nad na 
turą sądzonych rozruchów. Utrzymywał on, że 
albo były one prostą burdą uliczną, a wówczas 
nie można ich podnosić do znaczenia zbrodni 
stanu; albo były one politycznego charakteru, 
a w takim razie wypada nad powodami ich za­
stanowić się, takowe należycie zbadać, i obmy­
ślić na przyszłość środki zaradcze. Sam wyraz 
konstytucja nie był wyrzeczony, lecz o niej tyl 
ko prawił Drugi obrońca zwiacal uwagę sędziów 
na to, jak dalece rozpowszechnione jest w Euro­
pie mniemanie, iż Rossja nurtowaną jest przez 
rewolucję, że przeto interpretacja rozruchów tycli 
jako objawów rewolucyjnych, i surowy wyrok 
utwierdza prasę zagraniczną w jej dowodzeniach. 
Wreszcie dodał, iż jedynym zarzntem ważniej­
szym, jakiby zrobić można oskarżonym, jest roz­
winięcie chorągwi czerwonej z napisem „Ziemia 

wolność1*, lecz czyż nie powinniśmy sami, rzeki 
dalej, postawić pomnik najszczodrobliwszemu mo 
narsze, na którym wypiszemy te same wyrazy 
„ziemia i wolność**, i czyz w  tych wyrazach nie 
tkwi cała myśl, polityka i najszlachetniejsze za­
biegi naszego władzey? Inni obrońcy rozpra 
wiali także w tym duchu, a żadnego z nich 
prezes sądu nie przywołał do porządku. W szy­
stkie te ustępy wypuszczono w sprawozdaniu 
Gońca Urzęduio^go. Wiadomo, jak surowy wyrok 
zapadł w rzeczonej sprawie. Pomimo tego pu

wielkich czynów spełnienia..... a spełniamy małe 
szklaneczki,...!

— ragę — przerwał hrabia O. zrzuca­
jąc na ziemię tacę z próżnemi szklankami — ma 
rację 1 trzeba potłuc wszystko — niech nas nie 
częstują naparstkami 1

—  Prosiłem, żeby mi nie przerywać. — 
Wstąpiliśmy, mówię, do tego rozkosznego przy­
bytku, aby zaczerpnąć w nim sił i ochoty do 
jutrzejszej pracy około dobra publicznego. .. a oto 
na k- minku ogień już wygasł, wody gorącej z i- 
brakło, jak więc i zkąd czerpać mamy słodką 
ambrozje, skoro nimfy posnęły, a nadobna Hebe 
w objęciach naszego Jow isza ...

Huczne oklaski zagłuszyły mówcę; lek lusia  
objęła księcia za szyję. Gdy sig cokolwiek uspo­
koiło, August mówił dalej z coraz większym za­
pałem.

— N ie tłuczeniem naczyń — jak chce tego 
czcigodny in spe prpopiuant, zaradzimy złemu, 
ani też szukaniem innego przylulku. Nie, p. no 
wiel innych wypada nam szukać środków7... sp"J 
rzjjcie tam! — i wskazał palcem na uspiori. 
za bufetem właścicielkę — tam to zagnieździło 
tię srogie, prześladujące nas fatum!... wielce sza 
cownej z kądinąd pani Oilikowej. cięży już dzier­
żone od pół wieku berło! prawem następstwa i 
logiki tron jej zająć powinna....

Oczy wszystkich zwróciły się na Teklusię 
dziewczyna, jakby nie domyślając się niczego; 
mocniej jeszcze przytnliła się do księcia.

—  Wyborne myśl! doskorała! zawołano chó 
lem — ale jak ją uskutecznić ?

— "W najprostszy w świecie sposób! Kupi' 
my od pani Oiliaowej kawiarnię i złożymy ją 
w oflerze u stóp nadobnej Teklusi.

— N ie traćmy więc czasu i kupujmy na­
tychmiast, zawyrokował młodszy książę — Te- 
klusiu, nadstaw fartuszek!

Teklusia zeskoczyła na ziemię i z pię- 
kHjm dygiem spełniła rozkaz.

Książę wrzucił jej garść dukatów.
Brat j«go dołożył paczkę banknotów.
Za tak szlachetnym przykładem posypało 

się do fartuszka złoto, srebro i bar knoty. W  o- 
k&mgniemu składka przyniosła przeszło pięć ty­
sięcy złotych, że zaś pani Cilikowa zażądała za 
odstąpienie kawiarni tylko cztery tysiące, cały 
tysiąc z okładem został się na zagospodarowa­
nie dla nowej właścicielki.

Bezzwłocznie odoyła się instalacja — Te­
klusię z tryumfem osadzono za bufetem — roz- 

i fl na kominie, a gdy wysłany po wi-
jsł od Fukera dwadzieścia bu-

O.

Pijatyka trwała do rana.

W  taki sposób „piękna Teklusia* przyszła 
do posiadania własnej kawiarni. W początkach 
niesłychane miała powodzenie; całemi dniami 
tłoczono się, bo cała Warszawa na własne oczy 
chciała przekonać się o rzeczywistości faktu i 
p odziw ie wspaniałomyślność lwów stolicy j 
nocną zaś porą, książęce to*arzysiwo u. niej 
zwykle kończj ło swe pohulanki. — A le wkrótce 
książęta opuścili stolicę, i serdeczni przyjaciele 
ich rozbiegli się w różne strony. — Kawiarnia, 

pięknej Teklnsi** wyszła z mody, i oprócz zwy 
kłych, pospolitych gości, jeden tylko Juljusz po 
został wiernym swojej protegowanej.

Jak dawniej, przychód/,ił i teraz prawie co 
dziennie do Teklusi, prowadził jej rachunki, ła­
godził zdarzające się niekiedy zatargi z policją, 
wprowadzał nowych gości, słowem był prawdzi­
wym opiekunem pięknej kawiareczki; w zamian 
te /, kiedy się zgrał do grosza w karty, a zda­
rzało się i to od czasu, gdy gia  staia się wyłą  
cznem jego zajęciem — u Teklusi znajdował za 
wsze chętny przytułek, stół smaczny, choć nie 
zbyt wykwintny, a przy skromnym z jej strony 
zasiłku znowu na wierzch wypływał.

Jak widzimy, była to spółka, zapewniająca 
wszelkie warunki obustronnego powodzenia, a 
jakkolwiek nie oparta na żalnej piśmiennej, ani 
nawet ustnej umowie — przetrwała lata całe. i 
prawdopodobnie skończyć się miała małżeństwem 
Tego przynajmniej przekonania była Teklusia, 
co do Juljusza, me objawiał on nigdy zbytnich 
skłonności do matryn- mjalnych związków, ale na 
coraz częściej z każdym rokiem powtarzające się 
n a le g a n ia  w tym względzie kawiarki, zwykł był 
odpow iadać:

— Cóż ci tak pilno? to głupstwo zawsze 
będziemy mieli czas zrobić.

Kiedy powodzenie kawiarni widocznie się 
zmniejszało; a porządniejsza młodzież zaczęła 
mni“j ostentacyjnie odwidzao ulicę F reta , Te­
klusia, za poradą Juljusza, sprzedała swój za­
kład, i otworzyła nową kawiarnię na Krakow- 
skiem przedmieściu, gdzie właśnie ujrzeliśmy ją 
po raz pierwszy zagniewaną i pogrążoną w głę- 
bokiem dumaniu o świetnej, niepowrotaie minio­
nej przeszłości.

Po oddaleniu się owego milczącego gościa, 
dziewczęta zakrzątały się około zwykłych zajęć; 
jedna pozapalał* lampy, druga zmien.ała piórka 
przy cybuchach, panna Tekla zaparzała świeżą
herbatę, naraz drzwi smf 
i ukazał się w nich 7  ̂
rowego mężczyzna zj 

—  J u l ju s z ! zarA

fiaskiem otworzyły, 
jam  ze s ta tk u  pa- 

aą brodą.
Ina gosposia, —

blicznośó rossyjska swobodnie rozprawia w pu­
blicznych miejscach nad przedmiotami bardzo 
draźliwemi dla rządu rossyjskiego A i dzienni­
ki nie cofają się przed dotykaniem lakich przed­
miotów, Cenzura w niektórych wypadkach pró­
buje oddziaływać, jak świeży był przykład z Go- 
łosem, lecz w ogóle znacznie ona zwolniała w 
calem państwie. “

T n r i - j a .  Do Po lit. Co.r. donoszą, że rząd 
sułtana nie posiada ani jednego dowodu, któryby 
mógł utwierdzić w przekoiianin, iż Midhat nie 
zasługiwał na zaufanie. Dalej zaś pisze do wy­
mienionego dziennika korespondent stambulski: 
Midhat ani przeciw własnemu krajowi, ani prze 
ciw sułtanowi nie spiskował i nie konspirował. 
Chciał tylko położyć kres zgubnym wpływom 
pałacowym na bieg interesów państwowych i 
w tej walce przeciw władzy teokratycznej uległ 
To jedyna i prawdziwa przyczyna zatargu po 
między istotnie konstytucyjnym ministrem, a nie 
zupełnie chętnym podobnym aspiracjom sułtanem.

Pierwszym powodem do niezgody i niepo­
rozumienia był wypadek ministra finansów Gha- 
lib paszy. Minister ten, który nie miał od .ragi 
zerwać stanowczo z przeszłością, dał na żądanie 
sultano pół milj^na liwrów tureckich pałacowi 
suliań-ckiemu do rozporządzania tą sumą, nie 
zawiadomiwszy o tem Midhata. W ielki wezyr 
dowiedziawszy się o tem, przyszedł do sułtana 
z oskarżeniem i zaiądał nawet dymisji dla mi­
nistra finansów. Po długi,m spieraniu się, mu­
siał nareszcie sułtan zgodzić się na żądanie 
Midhata, ale nie przebaczył tego oporu wezy­
rowi. Nastąpiło obopólne niezadowełnienie. W e  
trzy dni później zażądał Midhat od sułtana 
mianowania trzech c h r z e ś c j a ń s k i c h  gu 
bernatorów, a mianowicie fL&ratheodori efendiego 
dla wilejatu Dunajskiego, Kostaki Adossidi beya 
dla Janiny i Odian efendiego dla Smyrny. 
Tym razem zapragnął sułtan odwetu, sprzeciwił 
się żądaniu i rozdarł po prostu li&tę w oczach 
Midhata. Midhat opuścił pałac i oświadczył na­
zajutrz, że jest chorym. Na KUKakrotne wezwa­
nie, ażeby się stawił w pałam Dolmabagcze, 
zasłaniał się Midhat zawsze niezdrowiem. Oczy­
wiście, że nieposłuszeństwo to ściągnęło c»ń 
gniew padyszacha. Nieprzyjaciele Midhata sko­
rzystali z okazji, ażeby go pozbawić zupełnie 
wzglądów sułtana. Była to właśnie chwila, w 
której Mahmud pasza, szwagier sułtana, mini­
ster wojuy Rędif pasza i minister policji O mer 
hew zi pasza i spółKa wymyślili ową sławną In 
storję o spisku, co przycpieszyło upadek i w y ­
gnanie Midhata paszy.

Jak dc noszą do k i a  Corr. Porta nie prze­
staje się zbroić. W  Stambule skoncentrowano 
znowu 5 0 - 6 0  „atalionót w ostatnich dniach, 
a siły te mają byc przerzucone ua okrętach do 
Warny. Dowódzcą "Widdynia zosiał mianowany 
Selami pasza, a komendantem iSylistrji, gazie 
się znajduje załoga 22.000 został Aclimet Hamdi 
pasza.

A u g l j a .  Z rozpraw nad adresem w'parla­
mencie angielskim, podają obe. nie nieurzedowe 
dzienniki jeden ustęp z mowy Derbyego, który 
opuszczony był w dziennikach rządowych, albo 
te /  podany w brzmieniu nie tak jaskrawem, jak 
go wypowiedział Derby. Ustęp ten brzmi we­
dług sprawozdań iuuy-

„Wojna serbska, byia, jak wiemy wszyscy, 
jakkolwiek nie formalnie, to jednak w istocie 
rossyjską. Główną siłę zbrojną Serbji stanowili 
ochotnicy ruosyjscy. Klęska zatem serbska stała 
się klęską Moskwy i jako taką n oczu la ją Rossja “

Po przemowach członków rzą lu angielskie­
go i przywódzców opozycji, przekoisano się w An  
glji, jak konstatują dzienniki angielskie, że wszy­
stkie stronnictwa zgodne są w zasadzie co do 
polit; ai w kwtstji wschodniej.

N a jednem z posiedzeń (d. 12. b. m.) izby 
niższej przekonano się , że egzystuje w samej 
rzeczy nota Derbyego, objawiająca Porcie wy­
raźnie, iż w razie wojny Turcja nie może liczyć 
na pomoc materjalną Anglji.

Najważniejsze akta dyplomatyczne księgi b łę ­
kitnej, są to sprawozdania loraa Salisbury o po­
gadankach z monarchami i mężami stanu podczas 
dyplomatycznej podróży angielskiego pełnomocni 
ka. O konferencji, którą miał w Berlinie, pisze 
Salisbury:

Berlin d. 23. listopada 1876 r . : „Miałem 
zaszczyt być przyjętym dziś popołndniu przez 
cesarza niemieckiego na posłuchaniu JCMośó 
wyraził pewną nadzieję utrzymania pokoju, i rzekł, 
że w tym celu używał jaknajbardziej swego oso­
bistego wpływu na cesaifca rossyjskiego i nadal 
będzie to czynić. JCMosó oświadczył, że cesarz

w prowincjach tureokich i bezpieczeństwie tych D l a  w d o w y  s  n - o j g f e  
władz. Przyłączył on się w ogóle do tych za- zasłużonym obywatelu nadesłał nam. t . . _ w „ ,  w - ____ ,   Sj, X złr.
pairywań, nie obowiązując się jedaak do poje (z Kozaków*' F. A. 1 zh- i F. [W. 1 z ii.  Józef c ’
dynczych szczegółów. Przystąpił następnie do .z Jarosławia 1 złr. Razei_ 4 9 'z ł r .  4 6 . j’t. 1 rubel'
reform fiskalnych i zatrzymał się zwłaszcza przy 
ludności wiejskiej, której nędza pochodzi z po­
wodu nieprawnego systemu wypuszczania po­
datków w dzierżawę. Zapewniłem JExcelencję, 
że rząd Jej kr. Mości zwraca baczna uwagę na 
złe, powstałe z tego systemu i udzieli swego 
zupełnego poparcia do skutecznego zawieszenia 
tego systemu. Poruszyliśmy także sprawę roz­
brojenia Mahometan, ale godziliśmy się z Jego  
Eicelencją, że trudnem bidzie znaleśó trwały 
praktyczny środtk, do wprowadzenia tycb skn 
tecznych kroków. Hr. Andrassy przyobiecał, że 
Austria będzie wspólnie działać z rządem J e  
Ces Mości w celu utrzymania pokoju, ale w i­
doeznem było, że obecny stan sprawy traktuje 
nie bez wielkiego starania.

srebrny i wiktuały za 6 złr.
K r o n i k a  t e a t r a ln a .  W teatrze hr. Skarbka 

dzisiaj 15go „ A i d a *  opera w 4 aktach Ver- 
fliego.

S t a n  p o w i e t r z a .  Dzid lógo —  i 2 r ] 
o godz. 7ej rano. /

ronika.
Lwów d, 15. lutego 

(z) M i a n o w a n i a .  Cesarz mianował docenta 
prywarnego w Insbruku dra. Juljusza P rattera  nad 
zwyczajnym profesorem statystyki przy uniwersytecie 
czerniowieckim.

(z) P i  z a n i e s i e n i e .  M inister sprawiedliwo^ 
dci pizeniósł na własne żądanie notarjnsza Hemyka 
Jankowskiego z Liska do Radziechowa a -antoniego 
Koknrewicza z Radziechowa dc Liska.

P a d a  m i e j s K a  w dotychczasowym składzie 
odbędzie dzid ostatnie posiedzenie trzyletniej kaden 
cji. We wtorek (20. b. m.) zbiorą się nuwowybrani 
radni pod przewodnictwem nąjstarszego wiekiem, nda- 
dzą się e godz. lOej z rana do katedry i po nabo­
żeństwie nastąpi pierwsze posiedzenie, celem wyboru 
komisji weryfikacyjnej. Dopiero po sprawdzeniu wy 
borów ukonstytuowanie nowej rady nastąpi dnia 1 
marca. Dotyczące zaproszenia rozesłał jnż p. prezy­
dent Jasiński.

T o w a r z y s t w * *  g l m m . s t y e z n e  , ,S o  
Ł ó l “  będzie dnia 25. b. m. obchodzić 10 -ietnią 
rocznicę swojego zawiązania. Umyślny komitet zaj 
muje się programem tej uroczystości, weźmie w niej 
ndział tauże aorjus ochotn. straży ogniowej, który, 
jak wiadomo, początek swej organizacji zawdzięcza 
towaizystwn gimnastycznemu, s tra ż  ochotnicza wy 
stąpi z muzyką w pochodzie z J  ładu (w ulicy Sio 
wackiego pod ogrodem miejstum) do kodciok. 0 0 . 
Bernardynów, gdzie o godz. ił?/, z rana odprawi się 
nabożeństwo. Szczegóły dalszego programn podamy 
później. Ponieważ obchód przypada na niedzielę, 
przeto spodziewać się znaoęiego udział.1 ze strony 
pnblicznodci.

s t a r z ą d  m .  K a s e n m  p r z e m y  s i o  s e >
g o  zwołuje na niedzielę J/S. bm. popołudniu do sali 
ratuszowej, ogólne zgromadzenie członków korpora-
cyj rękodzielniczych - ein omówienia ndziałn tych

A leksander był zmuszonym do obran ia  drogi, po
której postępuje, przez okoliczności i prześlado­
wania jakiemu ulegają /& 0 współwyznawcy pod 
panowaniem tureckiein.

Ufa on jednak, ze zaprowadzenie roz­
sądnych reform w prowizjach tureckich — ró­
wnocześnie z rękojoaiam co do ich wypełnienia, 
uniknie się konieczności okupacji terytorjum tu­
reckiego. JUMośó twierdził, że memozebnetn 
jest dla Europy przjjnbwać dłużej same tylko 
obietnice ze strony Port'; dustateczne rękojmie, 
że złe któremu ulegają ihrześcjanie tureccy usu- 
niętem będzie, muszą być koniecznie dane. 
Oświadczyłem JCMości, żf- rząd W. Brytanji 
ma stały zamiar obstawać przy ządauiu umiar­
kowanych rękojmij, ale dodałem zarazem, że 
obawiam się, aby okupaca terytorjum tureckiego 
nie doprowadziła do wojiy> której granic trudno 
przewidzieć. “

O konferencji z Am rassym Pis*e z Rzymj 
29. listopada 1876: .Pr^jbyłon* do Wiednia d.
24. wieczór i widziałem się z hr. Andrassym 
nazajutrz przez kilka go-2*̂  i następnie dnia 26. 
rano. Jego Ekscelencja ozmawuł ze mną wy 
czerpująoo o sprawie tt&ohodpiej i oadał propo­
nowane do jej rczwiązatia plaay- Przekonałem 
się z zadowoleniem, że zapatrywania jego w 
wielu względach są w zgodzie z zapatrj Waniami 
naszego rządn. Zdawał °.u niechętnym utwo­
rzeniu nowych państw pnniclych przez konfe­
rencję, gdyż podobny u wćr wobec istniejących 
okoliczności nie zdoiałby zaPfiFnió trwałości po- 
itycznej i dobrego rządu ludności. Zrobiłem 

uwagę, że niezdoi i o ś ć  Jurków do wypełnienia 
zobowiązań, uczynionyc-1 wśród rozmaitych oko 
iczności, jak również --n5żkie cierpienia, na jakie 

w skutek tego lud*0^  chrztścjańska jest nara­
żoną, nakładają -a Europę obowiązek, uczynić 
wszystko nie tyli*0 c0 do przyobiecania potrze­
bnych rtfo-m, iccz tak /e co do ich wypełnienia. 
Na to ugodził bi  ̂ zupełnie hr. Andrassy i po­
starzył mi to kilka razy, podczas naszrj roz­
mowy. Wspomniałem następnie JE icelem  ji o 
sapatrywanUcb rządu angielskiego co do nomi- 

| oąćjji gubernąt^róWi pysiów  i i w e b  urzędników

że na tegorocznej wystawie krajowej rolniczej i prze 
myślowej. i

K o n c e r ź .  Przypominamy publiczności lwowskiej, 
która najznakomitszemu polskiemu aityście-muzykowi 
Henrykowi Wieniay skiema ty i6 miie „palonych chwil 
zawdzięcza, że y  piątek nieodwołalnie po raz osta­
tni w tym sezonie usłyszeć i pożegnać uędzie mogła
Ulubieńca swego w koncercie, z którego dochód na
cele dobroczynna pr
muzyczne nasiej stolicy, tak p- Ludwik Marek, pani 
M. T. i ja n  Kohler prz^czynipjff się do uświetnie­
nia tej bies™dy artystycznej, na którą o iie nam 
wiadomo, cała arystokracie, i inteligencja naszego 
grodu się wybiera.— Pan W ieniawski w sobotę daje 
koncert w Tarnowie, a w niedzielę w Krakowie.

Z a p ro sz e n ie . W myśl §. 25. statntów od­
będzie się d. 24, lntego b. r. o godzinie 5ej z wie­
czora zwyczajne walne zgromadzenie członków z a ­
r e j e s t r o w a n e j  s p ó ł k i  z a l i c z k o w e j  s t o w a ­
r z y s z e n i a  u r z ę d n i k ó w  u p o r ę k ą  n i e o g r a ­
n i c z o n y  W zebndowanin II , gimnazjum akademic­
kiego (poniżej 0 0 .  Karmelitów w sali na I. piętrze,J

Podj rozprawę będą w zięte: a) bilans i sprawo 
zdanie z?  rok 1876; b) wy damę absolntorjum na ra 
chunek i bilans na ipodstawie sprawdzenia i sprawo­
zdania sdy nadzorczej; c) uchwała względem podziała 
czystego zysku tytułem dywidendy-; d) wybór 5 ciu 
członków dyrekcji na czas 3 -A n i, 4 członków dy­
rekcji na czas 2-letni i trzechBgastępców tychże na 
jeden rok; e) wybór 1  członkB rady nadzorczej na 
czas 3-letni i dwóch zastępcói^ł ychże na jeden rok; 
fj tchwaia na wniosek, by wy; 
jms od 1 . stycznia aż do 
y ły  i oznaczenie stopy proce; 
niżenie odsetek od ndzielonycl 

jednak przy opłacie takowych 
(zj T o w a r z y s tw o  o

iedziane udziały za 
łaty oprocentowane 
e j ; g) wniosek na 

;aliczek z 12 na 9 u/0 
rocznie z góry. 
r o n y  z w i e r z ą t  

Isze walne zgro- 
ratnszn na 2giem

odbędzie w sobotę dnia 17. b, m 
madzenie w sali szkół realnych 
piętrze o godz, 6ej wieczór, na które członków się 
zaprasza. | ,

(x) S c l i o  i y  p r z e d  k o ś i  *Xlc m  r .  M a r j l  
s  b i e ż n e j .  Dawniej był zwyczaj i posypywania pia­
skiem schodów karkołomnych przeć kościołem Fanny 
Marji Śnieżnej w czasie gołoled, i ( w tym celn nsr 
pj7wano każdej jesieni knpkę piasku w pobliża, Teg» 
roku magistrat nie uczymt tego, n(e posypuje scho­
dów w czasie największej gołoledii, »« plaska w ca­
łej okolicy tej nie ma. Schodami t«m i oprócz wielu 
bardzo mieszkańców Lwowa przeJiodlzi codzienne po
kilka razy przeważna część dzieci uc 
szkół Panien Benektynek i narażona 
wypadki potłnezenia się.

(f.) P i o l u n ń w f - a  —  n l ,

^szczających do 
jest na liczne

l a s i k n d z i !
Do szynka przy nlicy Jkazmi rz i^ Jk ie j przyszedł

wyrobnik wwczoraj 14. o godzinie 10. wieczere: 
stanie pijanym, zażądał od szynkaj zaV kieliszka pio 
łunówki i położył »ię na ławę. Szynki1T2 widząc, iż
gość jakoś nie rusza się i nie ehrapieJ chciał go o- 
budzić — wszelkie zas usiłowania P m  nadaremne, 
wyrobnik nie wstał z ław y—bo był jniejjzywy. W sku­
tek nad niemego konsumowf-iia p io lunów ij'  tknięty 
został apopleksją. Trupa odwieziono do szfcioila.

(z.) A l f c o s t r o i a o ś C  Dorożkar^ Pilipow 
przejechał wczoraj 14. popołndnin na ulicy, Każmie- 
rzowskiej Aleksandra Reszołowicza i uiz^odził go 
w głowę i w rękę.

(nt). P r o c e s  M a r u m k i  i  M y; 
J K u r s k i c J  o skrytobójcze morderstwo 
się wczoraj 14. o godzinie 8 . wieczorem, 
łowi przew .dniczyl radca Budzonowski,

sa k ó w
akonczył 

rybnna- 
o%karżenie

wnosił zast. prokuratorji p, Zborowsui. Objonę pro 
wadził dr. Siterski. Jako biegli fnngowałl drowie 
Feigel i Karcz, sędziowie pizysięgli zaprzLCZyii 9a 
głosami postawione im pytanie —  na podstawie tego 
werdyhtn uwolnił trybunał podsądną od oskarżenia. 
Zast. proknratorji zgłosił nieważność 
pozostanie więc nadal w więzieniu, aż ti 
sacyjny nie rozstrzygnie ostatecznie t  
którą roztrząsali już dwa razy są 
,łafM.

Marun, a 
nnał kas- 

:j sprawy, 
wie prsy-

(t) K o r e s p o n d e u c i  l w o w s e y  d o  , A '.  f i . 
P r e s s e - * .  Niejednokrotnie mieliśmy jaż  sposobnoś 
skonstatować, że wiedeńska N . fr .  Press: opłaca . 
Galicji takich korespondentów, którzy potrafią najle­
piej i odważnie k łam ać, tudzież tak ich , którzy od­
znaczając się nienawiścią narodn polskiego, a zatem 
zaślepieni, wyciągają z pewnych danych fałszywe 
wnioski. W najświeższym numerze z dnia 13. fe. m. 
N . fr . Presse przyniosła nam znowu próbkę takiej 
roboty korespundenckiej. Praw i tam autor korespon­
dencji o jakimś komitecie wykonawczym, którego za 
miary i cele bardzo wysoko sięgąią, gdyż zmic. zać 
mają wprost do odbudowania P o lan i, wspomina ta k ­
że o nominacji hr. P latera pełnon cn iuem  mniema 
nego komitetu itp. Najciekawsza jednak konkluzja 
tych „niebezpiecznych** usiłowań, tudzież sam koniec
0 dwóch lwowskich azienniKs.cn. Korespondent sły­
szał j uż ,  że „władze tutejsze (a zatem lwowskie) 
otrzymały lozKaz, ażeby przedsięwzięły śledztwo dla 
wyświecenia tęj sprawy.** "Władze zatem otrzyn aiy 
lozkns— czy przypaokiem nie od korespondenta N o ­
wej Pressy ? Ale ten wtajenunczony taF dokładnie 
w sprawy również tajemniczego komitetn, mógłby n- 
łatwić robotę śledczą i zamias* dennnejować eręść 
tylko, zadennnejować resztę Otrzymałby oczywiście 
podwójne honoiarjnm, raz jako w i a r o g o d n y  (?) 
korespondent do r\T. f r .  Presse, a powtóre jako gor­
liwy obywatel, podtrzymujący jak drugi Atlna całe 
brzemię bnrzj m- gącej zawidnzyć stosunki earopcj  • 
skie. Trzeba zresztą wiedzieć, że korespondent jest 
także prorokiem, co naprowadza na domysł, że mu- 
»iar z wielki^m zamiłowanien rozczytywać się w Bi- 
blji jeśli me nowego testameota, to pewnie starego,
1 że mn rola takiego proroka bardzo do ^tutu przy­
padła. Prorok wprawdzie kramie, gdyż me zna sto­
sunków, ale jak  za to prorokuje ! Oto powiada, żę 
Dziennik Polski po przebytej łuyzis (most wscho­

dnie kwestje i sprawy wysokiej polityki tak zamąci­
ły nmysł pruroczy ?), otóż że po owej h>-yzis również 
znanej tyiko koi> apondentowi— nie drngo jnż zwinie 
wydawnictwo. Twierdzenie sw<* opiera na wymyśle, 
że redakcja Dziennika Poisk. m i a ł a  rtració swych 
najznakomitszych współpracowników? Zaiste, woluo 
prorokowi, korespondentowi i wielkiemu politykowi 
wiedzieć więcej, niż wiedzą zwykli śmiertelnicy re- 
daktorowie i wydawcy Dziennika Polskiego — ałe 
czy godzi się dzienniku w i, który ma pretensję do 
powagi, jak N . f r .  Presse, przyjmować podobne — 
nie powiemy nawet oszczerstwa r-  ale wymysły bez 
cienia prawdopodobieństwa. Redakcja bowiem i wy­
dawnictwo D nen. Polsk. przekonane są , ze odzy 
skały ra„zej swych najlepszych współpracownikó^w, 
aż tn  nagle dowiadują się z ust proroka, że gdzieś 
się współpracownicy podzieli. Rzeczy takie są za­
gadkami, które rozwiązać chyba mogą odpuwiedziali i 
redaktorowie Nowej Pressy.

„ O g n i w u *1 dwntygoduik literacki, Drukowy 
i . r«ion»T>v y.nc.y.p.ia wychodzi* w K o io i^ . ^od re­
dakcją p. Stanisława a  okai-sK/ffo- w pj^j-w-zym uu- '
merze prócz odezwy do czytelf‘ ;&w, **jjdują się na­
stępujące artykuły: „Pokrewni ce le- powieść przez 
W . A. J . ; „Do współziomków* wiersz M aiji 3 .; 
„Pogląd na życie i pmma Z, K rasi,*9kiego- prze:
W. S trokę; „Noc wśród stepn* wieru. Kostk,; K ro­
nika; Wycieczka do Mohasteru; Ze Lwowa i Roz- - 
maitości. — Nowemu temu wydawnictwu posyłamy 
szczere: Szczęść Boże !

K ro n ik a prow incjonalna starostw. 
Boisz jzów Do rady powiatowej Borszozow- j 

siiej wybrany został na wyborze uzupełniającym 
z grapy gmin wiejskich d. 22 . stycznia "Wasyl Swi­
derski, włoś ianin z Michałówki. —  E rzeżan i. U to­
nęła w studni przy czerpaniu wody 13. etyczni* wlo- 
ścianka z Wymychówki, która w cii wili wypadku 
znaj’do wała się w stanie nietrzeźwym — Curzanów. 
Szesnastoletnia dziewczyna z Jaworzna nżywana
jako wyrobnica przy uuiot arna i.ęgla na wozy ko-

?a .
lejowe, chcąc się ogrzać przy zarząiych węglach 
peronie jawurznickim, zuliżyła się tak nieostrożnie 
do ognia, że zajęła się na mej odzież, a nieszczęśli­
wa dziewczyna popaliła się w bardzo niebezpieczny 
sposób. —  Mościska Wieś Milczyce była dnie 5. 
b. m. wiaownią okropnej zbrodni. Zofja Białkowana, 
matka czworga dzieci, nłamanym kawałki >m kosy 
rozpruła brznch swemu czteroletniemn synkowi i wy­
targała zeń wnętrzności. Potwór ten został uwięzio- 
ny. Nie podobna przy^nśirć, aby JBiałkoe skn nczj - 
niła to przy zdrowych zmysłach, zwłaszcza, że tego 
samego dnia przed tym barbarzyńskim czynem pró­
bowała się sama ntopić w rzece. —  Myślenice. Dnia 
4. b. m. zamarzł w drodze włościanin z CJśieezny, 
którego zwłoki znahuauno przy rzece Rabie.— P rz e ­
myśl. Podczas przeprawy przez San, pod Rnską 
wsią, wywróciło się 19. stycznia dtbfno z 8 osobami, 
wracająceiui z uhrzelm wieyskicii. Sześć esób zdołano 
urzeowac, dwie utonęły. — o*ałat. Gd czadu ponio­
sło dnia 9. b. m- a—iurn -a-rojc in w i -w -Poznanee 
netmańeUeJ na tamtejszym folwarku dwox*-»in. — 
Sokal Pod ciężarem m i  nol—dowsmycb drzi-.M . 
Które się nagle wywróciły, poniósł śmierć S I. sty­
cznia włościanin z Cebłowa, jadący dc Bema. — 
Złoczów. W Firlejówce namordował d. 20. stycznia 
tamtejszy włościanin P io tr Krzaezkowski swoją 
żonę.

R n d u i 13 lntego. P« dlugicb prnygo owa 
niach zawiązała się tn wreszuo outiotnicza stral 
pożarna.

(B) B iiC a a  12 lutego. Mmeuiano tuLy po­
wszechnie, iż z przeiuesieniem siedziby "Uiostwa z 
Birczy do Dobromila. zapanuje u nas unólny zastój 
a to tak w życiu pnblicznem, jak i tot axzydki$m, i s , 
że miasteczko nasze pudka.packie w ykreślona/ r z ę - s  
du miasi powiatowych, jako tu t pozbawp*®' ®ledziby 
starostwa i rady powiatowej , uśnie na 
sprawiedliwych i  me da o sobie znaku
rycia,

Tymczasum ma ai« im u*ej, Łe*-°
wczego nie zavsz* nadąK Hedzi ** m , **’’
dy powiatową}, lecz jak  widać
brej woli, skrzętnie i w cichońf d ^ / r a  ogólu pia-

out
m

ta-

cującycli Przybyły bowiem. dlJ 2 * “ ka—  _ ._u. ^ puęęj przyczynieninotarjnsz dr ÓTłaa. Bodyhski . . .
się do niesienia poE*°3 iM,u  olna > z jodnnj
strony pod nieubłak*11®111 , lichwy, a %
drugiej strony n a g ło śc i upacają^m n

tego powoda zaP e i n e » * i  iW*właszc»e 
powzi*1 kilkoma oby watę-niu zasr A pnemu’ P  ^

lami m>dl założenia w f  tewarnyatwe
załic»kowe« 0- N ie M w r^ * ”  .  zabiegami tyoh
M nł i po   u  prawie u  ^

ii
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dym kroku niezwyciężonych przeszkód i przesądów, 
zaw iązanej zostało w na»zen. mieśoi® towarzystwo 
zaliczkowe, które w ciągu zaledwie dwumiesięcznego 
istnienia swego, liczy obecnie PrzeS't. 0 °  członków,. 
z udziałami 5000 gjld . sięg*}**™1 > z których ]/4 
część już wpłaconą została- *-as fca k skuteczne-1 
go i szybkiego rozwoju tego towarzystwa przeważnie ' 
spadu na d j.ek tora  onego, pensjonowanego majora p . ! 
F r . N ahlika, który bezinteresowną i niezmordo waaą 
swą piacą, jak niemniej umiejętnem i gorliwem swem 
działaniem położył węgielny kamień do zapewnienia 
i utrwalenia bytu tego towarzystwa. —  Prócz tego 
Założon i została w naszem mieście czytelnia publicz­
n a , połączona z muzeum wykopalisk kaipackich, a (
imi *- założycieli tej instytucji szerzenie oświaty j a   ̂
celu mającej, dają nam niepłonną rękojmię, iż iosty-j 
tu<d«» t», której odezwę w łamaett Dziennika waszego , 

umieścić u p raszam , wkrótce statecznie s it rozwinie 
i pożądane wyda owoce.

Go do życia naszego tow arzyskiego, to  takowe 
po przeniesienin starostw a dc, Dobromila nie lyiko w 
niozem nie ucic,p iału , Lcz przeciwnie ograniczone na 
kółko szczuplejsze, daleko cieplejseem pulsuje życiem, 
i U k  dnia 7. bm. nrząuziło towarzystwo kasynowe 
na dochód sJ io iy  miejscowej wieczorek z tańcami, 
któremu nie* w /u y Uczny udzift obywatelstwa okol‘- 
cznegu niemałej dodał świetności, a i w, poście odbę- 
ozie się w loL Jncściack  no w . założonej czytelni k il­
ka notoulanuch odczytów z których dochod na zaku- 
pno S ia te k  dla ludu jest przeznaczony

R o a a ó l  12 lutego. Jak  zapowiedziano, odbył 
się dnia 10 . bm. wieczorek z tańcami na dochód tn- 
wjjśzej ochetmcznej strai y ogniowej przy muzyce sła­
wnego Rachmila z Kaynymez. — Słota i szalona 
b u rza , która do dziśinia jeszcze w naszej okolicy 
dachy zrywa i drzewa wywraca, odstraszyły zdaje 
się w eie osób z okolicy od zamierzonej wycieczki do 
Rozdołu. Jłlimo to zabawa udała się najzupełniej. 
DwwlzióBciahilka Par kasato ochoczo ao białego dnia, 
co poświadczą dzwony kościelne, które harmonijnie 
tla ły  się z ostatniemi taktami dzielnego mazura. Nie 
możemy pominąć, by nie podziękować szan. państwu 
Jaworskim za odstąpienie na ten wieczór szkoły i 
mieszkania swojego z wszelką gotowością, a mając 

vkn cel piękny, nie szczędzili pracy, aby się do
      .  IX '  ! .1-----m a m J „•ftori J  * w'ec/onl przyczynić. Dziękujemy serde 

uSłiAPftanatwu Jabłono\.sKim z Derżowa za dar dla 
stra ty  w Lworjh 5 nareszcie za naddatki przy
kasie pp. Wiktor Ciemirski 3 . Pioti Limberger 5, 
Wład. Laurich, Stan. Załnsui, Maks. Beschloss, Ferd. 
Siemiński, Stan, Piotrowski, R-Rd Wiśniewski i K a­
zimierz Lewel po 1; razem 20 guld. Z a grosz ten 
t-owarzystwo zakupi blaszane konewki, których brak 
dotąd czuć się dawał przy każdym ogniu.

Przykro mi, iż wspomnieć muszę znów nieprzy­
chylnie o eksburmistrzu tutejszym panu K . , który 
dotychczas dziwnym sposobem utrzymał się jeszcze 
pi®y gouności radcy szkolnego. Gała miejscowa rada 
szkolna ze względu na cel piękny zezwoliła n a  nży- 
cie sal szkolnych, ten. więcej, iż dzieci tylko pół dnia 
szkoły straciły, M r(j p> Jaworski starszy; nauczyciel 
innem a omom popołudniem odwetować przyrzekł. J e ­
den p»n K  lozpisai denuncjację i intrygami prze- 
sakodzió chciał naszej zabawie, a to z błahych oso- 
bistyi h powodów, opierając się jednak na szlachetnej 
troski, w oh ci o poetęp nauki. Zapomniał zaJ, jak ongi 
■Mn urządzał zabawy w tej szkole, bez celu, a na- 
Wet dla linoskokow odstępował sale szkolne.

Pa. jak pan K . został eksburmistrzem, wkrót­
ce będziejpy uńeli firfzczyt nazwać go eksradcą szkol­
nym ku jb''1 W^ft woleniu, a wtedy jak przed 
U ty zapsntuę - k d .  i harmonj 1 w naszej bie* 
dnej mieścinie. _____  ■

W i e d e ń  14. lutego. ( K r o n i k a  w i e d e ń s k a . )  
Przybył," do Wiednia: turecki ambasado! Sadyk pa- 
»ba z sekretarzem Glian Etłendi 1 ^  z
Stefan Gorove i Ludwik Tisza z Pesztu. J w ą ż e
Hngo Windischgtiitz z K rainy; &*• wo;ak0wy Try-
Apsa; biskup z L n g o s . — Komendant ^ J L ki 
estu feldmarszałek książę Wilhelm W irtemberg® 
Wyjechał wczoraj do Tryestn. — Ministrowie J  j  
i Bitto wyjechali do Pesztu. — Arcyksiążęta Rainer 
i Albrecht wyjechali do Bożen. — 11. bm. odbył się 
W pomieszkanin amerykańskiego posła p. Beale ślub 
córki jego nąjstarszej z p. George Bachmeteff, sekre­
tarzom Prz7 roB*yjskiej ambasadzie w Londynie. — mą <2:1 tn wczoraj depesza z Bieltka o odbytym 
T%Użc lubię porucznika półka dragonów Lotara ba­
rom, TTnterriehter Etecin enthal z księżną T  a i d ą 
8 u i k o w s k  ą.— W salonach księcia Adolfa Schwar- 
*^bęrga odbył się wczoraj świetny bal, na którym 
Widziano pierwszorzędnych członków arystokracji i 
h^j yższyui dostojników państwa. Oprócz cesarza 
nnsiijackiego przybyli z  dwora arcyksiążęta Karol 
Ludwik, Ludwik Wiktor, Fryderyk i W ilhelm , ai- 
^k iięin iczki Marja T eresa , Elżbieta i Gnrystyna, 
b -m wers ki następca tronu , Luiążę Nassau , książę 
A-Uglst Koburg sen., książę Sachsen-Weimar, książę 

Prezydent ministrów książę Anersperg, 
minnier wojny Bylsndt-iteidt, minister baron Hoff­
man i inni członkowie ministerjnm au_trjackljgo i 
pra* je wszyscy reprezentanci obcych państw zaszczy­
cili av?em przybyciem bal, który trw ał do godziny 3.

Północ?- .
Cesarz udzielił wczoraj posłuchania ojcu skaza

•tego na karę śmierci matkobójcy Rajmilnoa Hackle- 
ra- staruszek rzneił się do stóp monarchy i błagał 
0 Jamę dla syna; podczas tego napadł go kurcz 
tgk Ąf, tt;e dosłyszał odpowiedzi cesarza i po au- 

nie wie, jaką odpowiedź dał mu monarcha-- 
próM ^ł odbył się w teatrze zamkowy -n czytana

P o c a lS j l
Wkeincdj6 R ł *e miejskim przedstawiono dwie nowe 

Arcyk*i**^iv, „Podczas burzy* i „Różowe domina“. 
T*ddau^łj|*»nciszbk Karol i Ludwik Wiktor bylina r ^ d s w ^ ^ ^ i
p j  rektor ■

K arola b. s i^bu rgsk iego  tra tru  wynajął teatr
m ,t _ ^4,000 z ł / g ^ a  1878 do sierpnia 1884 za 0- 

P f t f J *  czynszu.
ki1ka dni w ( D r o b i a z g i  p a r y s k i e . )

Publiczną M ta0je " N  r-0UoŁ nastąpi sprzedaż przez 
leioniśc.ft Jjjuszp ^ s ta ło ś c i  po Jawnym fąj-
» umnieisza flłisa° l- "‘-ju mdble> t0 zerf 
bard* nńe rzeczy 1 najgi6 *y niemi znajdiyą się

w j L i  L a iU ®8 calym bw S tó jfiM otek^  jedyna
j r . Wolm r„dzd)“ y  kryty^ e-J a n in  był bardzo 
J J y  wyrocznił * *  ( kazał o d i y ^ f e j g ż d y  autor 
Mhknjąc 1 woje na najlepł ł '^a króla kry­
l ó w  jeden egze^P najwytworniej. ^ .  Papierze i 
°Prawiał go uotem Ja dz0 bogatej bibyotJ ? tt »Posob 
Jknin przyszedł do K  vtacji będzie ^a lk l aat"ró w 
Współczesnych. T rzl “ J prócz b a r d ^  j ^ d a ,  
Ponieważ między knpOJ^ kże pełnomocnicy S o  
'Mtępn anqitorów, stanł jch j główniejŁ^uh® '̂*1 

wszystkich biby otok franc bez wątpienia „narU'
granicznych. Najwięcej zak“r 
Jowa bibyotokaL paryska. ^ Bime io ą j r j l0

muzyczny. W  warnnkach konknrsn postawiono, że 
powinno się podłożyć pod muzykę scenę liryczną na 
dwa lub tizy  głosy, ile możności nierówne. (?) W  tym 
samym „zasie oabędzie się konkurs drugi, poetyczny; 
rękopisy będą przyjmowane tylko do 15. maja r. b.

Szał karnawałowy osiągnął szczyt najwyższy. 
Co dzień bale, maskarady, objady dyplomatyczne i 
wojskowe, recepcje ani chwili spoczynku. Bywają 
wieczory, że równocześnie odbywa się 8 maskarad. 
Prócz tego zaprowadzono w Paryżu pierwszy raz 
w tym karnawale bale nowego rodzajn, na których 
nie może się pojawiać żadna mężatka, tylko same 
panienki na wydaniu. Bale te otrzymały nazwę b i a ­
ł y c h .  r  --iny bardzo z tego zadowolone, gdyż odtąd 
piękne 1 młode mężatki nie będą im robiły konkn- 
ićtncji. Koniec karnawału śeiąg„ąl do Paiyża, mimo 
że to miasto jest dziś stolicą republiki, bardzo wielu 
książąt krwi i pretendentów do tronu, a prócz tego 
poważny zastęp wysokich dygnitarzy kościoła. Na
ostatnim objedzie u paryskiego arcybiskupa, było
pi zeszło 30 kardynałów i biskupów. Sala jadalna
wyglądała jak sobór.

Mimo deszczów powietrze ciągle bardzo łagodne. 
Na południu rozwija się wszystko jak w maju, a w 
ogrodzie wersalskim róże wypuściły już pączki. Tak 
więc w tym roku Francja zimy nie miała.

(g) O d d a k e n i e  r o b o t n i k ó w .  A ustrjac- 
kie fabryczne towarzystwo wyroDU broni oddallto 
500 roootników, a w następnych trzech tygodniach 
zapowiedziano jeszcze 1,500 robotnikom zwolnienie 
od pracy.

W zeszłym tygodniu wydalono również w okrę- 
gn Graz-KBflach 200 robotników.

W  J*r ° d u k o J «  w ę g l a  1 i e l n z a  w e
*  r a i i c j i .  Urzędowa statystyka za pierwsze półro- 
c ł3 1870 r. podaje następujące szczegóły: Produkcja 
węgla wynosiła 83 miljony metrycznych cetnarów, 
z których /O miljonów przypada na węgiel kamienny 
a resz a na drzewny. Różnica mniejszości prodnkcji 
z pierwszeiu półroczem 1875 r. wynosi pół miljona 
cetnarow. Produkcja żelaza jest również mniej­
sza od przeszłego roku o 78.343 metrycznych cetna­
rów. Fabrykacja jzyn kolejowych tak samo się zmniej­
szył.., w r 18  75 wyrobiły zakłady żelaza francuskie
656.000 ctr. szyn. W 1876 r. wynosi wyiób tylko
387.000 eti Fabrykacja stali zmniejszyła się w 
pierwszem półroczu 1876 r. o 152.00C ctr. od roku 
przeszłego. Jedynie blacha i gta) lana WLkaznją 
większą ilość wyrobu. W  metalnogiczuym handlu 
w ogóle czuć się daje we Francji znaczny zastój. 
Z departamentów Haute Marne, Menrthe, Moseli, 
Soiry, nadchodzą wiadvmości o ciszy i upadku prze­
mysłu.

JLeltiMTSkWO a a  l e b r ę .  Od jednego z le­
karzy warszawskich otrzjm ał Wiek list następujący 
Medycyna w nrze 3. z r. b. str. 44, pisze: P rze­
ciw zimniej (febris intermittens) Brokes gorąco za­
leca zwykłą sól kuchenną, wyprażoną aż do barwy 
brunatnej. Łyżkę takiej soli rozpuszcza się w szklan 
ce wody gorącej i następnie na ciepło podaje cię do 
wypicia naraz dorosłemu choremu, a mianowicie w 
ten spoBób: przy trzeciaczce i ozwartaczce z rana 
n a  c z c z o  w dniu spodziewanego uapadn zimni.ę, 
przy napadach codziennych we dwie godziny po na 
padzis, również kunie^znie przy czczym żołądku. Ten 
prosty środek wypróbował autor w bagnistych nizi 
nach Węgier jaka też w podzwrotnikowych okolicach 
Ameryki. Rzecz zadziwiająca, że z okolic Hrubie 
szowa ze wsi Hostynne chłop, zapewniał mnie przed 
14tu laty o cudownej skuteczności soli kneheunej w 
febrach. Sposób przez niego podany polega na tern, 
aby sporą bryłkę soli obwinąć w ciasto żytnie, wsa­
dzić w piec aby się npiekło prawie do zwęglenia, 
to tłucze się na proszek, zadaje się choremu z wód 
ką — w parę godzin po i przed następnym paroksy 

nem. tła skuteh pomyślny ręczył. Pamiętamy ró- 
bowaki Że ^68zcze pised 25 laty p. Wojciech Jastrzę 
*0 i lr,’/4,fw feSOr w instytucie gospouarstwa wiejskie

“ ■>«
tak w samym T  WOdzie febry>

baczmy co mówią hrmaopaci: w  dziele dr. Hughes
pod tytułem „Ai tion des medicaments homeopatio ces" 
paris 1874, na str. 4«2 i 433: Natrum mnriaticum 
(sól kuchenna). Dr. Thovel, n 1 febry codzienne, trze- 
ciaczki i czwartaczki * dr. Ne urnami, na febry co- 
S ienne zastarzałe. Dr. Peaison w piśmie „United 
States med. and surg Journn-“ nr. L jf. 211, po- 
wiała-  ieżeli istnieje V naszej materji medycznej 
środek’ specyficzny na zimnice jest nim
<11 m m n r i a t i c u m  zl tego widzimy,tylko n a t r u m m u r i a 11* °

dnyoh złych skutków spowodować nie • y
cyna Indowa to niewyczerpane źródło lek _ 
nych, zamało dotąd ceniona przez fakultety 1 “ 6
uye, /iomoton.

pełożenin zwodzicieia żon swoich sąsiadów. W yłapa­
ny na czacie w szafie Zgaga, jnż ma wypić przygo 
towaną dla niego h la Borgia truciznę, gdy na szczę­
ście nadchodzą z przyległego pokoju uwiadomione, o 
yszystkicm żony zazdrośników, myją głowy mężom. 
Zgaga ucieka i wszystko się kończy jaknajmormniej. 
Temat i intryga wcale nie uderzają nowością pomy­
słu , a nie ma jej także w przeprowadzenia sztuki. 
Właściwie powiedziawszy, chaiakterów w niej nie 
ma żadnych, bo przecież charakteryzacja aktorów 
charakterów stworzyć nie potrafi, sytuacje nie nowe 

naciągnięte, tylko wiele życia na scenie i zręczny 
dyalog sprawiają, że czasami mimo woli uśmiech prze­
biegnie po licach widza. Tłuste a czę»to niesmaczne 
dowcipy, podobać się mogą publiczności przywykły 
do moralnej „assafocydy delikatniejszych jednak wy­
magań zaspokoić nie potrafią. Gdyby tę bztdkę napi­
sał jaki pisarz nieznany, cieszylibyśmy się talentem, 
który jest wszędzie widocznym. po Fredrze jednak 
spodziewaliśmy się czegoś lepszego. W  ogólności po­
wiedziawszy, jest to robota tuzinkowa, a komitet 0- 
ceniająey spuściznę literacką Fredry, najlepiejby zro­
b ił, gdyby tego przysłowia nic polecał do g<ania, a 
przynajmniej zostawił je na sam koniec. Mimo, że 
na naszej scenit sztuka ta  obsadzoną była najlepsze- 
mi siłami, brali bowiem w niej udział pp. Dobrzański, 
Zamojski i Zboiński i panie German, Linkowaka i 
Ziroąjer , została przez licznie zgromadzoną pnblicz- 
neść tak zimno przy jętą , jak pierwsza lepsza jaka 
Ł-aszka francuska, na] sana przez jaką nieznaną spół­
kę literacką. „Yox popnli. vox Dei* — nie zawsze 
się piszeiuy na tę zasadę, ale w tym razie 
CuV~kikpełnc potwierdzenie.

O ile pierwsza komedyjka żawiodła nasze ocze­
kiwania, o tyle „Świeczka zgasla“, którą następnie 
odegrano, wprawiła nas prawie w zachwyt. Dwoje 
młodych lud U (notabene: pan i pani) jadą dyliżan­
sem —  wicher dmie, drszcz jak z konwi leje, łamie 
się dysiel, oboje muszą szukać 1 motne ,o schroniedia 
w jakiejś odludnej chacie. On zatulony w sza) , ona 
szczelnie okryta płaszczem; ona go bierze za sta­
rego kawalera, on ją  za podżyłą babulę. Później do­
piero dowiad yą się o swym wieku i swej urodzie. 
Jakaż u) treść ? Guzież intryga? Nie ma jej zupeł­
nie. Całą sztukę stanowi tylko dyalog tych dwóch 
obob. Ależ jaki dyalog. M istrzowski, nieporównany. 
Mimo, że dwie tylko osoby występują, wid* w cią 
głej ciek,  w ości pozostąje od p jflą tkn  do końca, a 
śmiać się musi co chwila choćby nie chciał. Znako­
mite przeprowadzenie tej sztoki, tryskający z każde­
go słowa humor, pozwaląją nam słusznie postawić tę 
fraszkę obok najlepszy cii prac tego rodzaju. Więcej 
powiemy — lepszej w swoim rodzajn od tej kome­
dyjki nie znauy w żadnej literatnrze. Arcydzieło — 
arcydzieło arcydzieło. Przebaczyć można autorowi 
niek óre uowcipki, wywołujące rumieniec na t ia rz e  
kobiet; uważaliśmy j ednak , że niewiasty rumieniąc 
się, śmiały się jednocześnie. Widocznie nie zbyt ob­
rażały się żartami htarego Fredry! Przedstawienie 
tej komedyjki, w którem brali udział p. Kwieciński 
i pani Nowakowska wypadło kmcertowo, jak na to 
zt-Ka zasługiwała. G ra obojga odznaczała się swo* 

:bodą i hnmoreui, ani jedno słowoJ fałszywie zaakcen­
towano, ani jeden ruch niestosowny nie pop<.nł cało­
ści. Łącząc się do aplauzów publiczności po skończe­
niu sztuki bijemy im jeezcze raz za pomocą czcionek 
drukarskich: B ray i! h ra v i!

^ S * ° s ® e n ia  u r z ę d o w e  „^az Lwow. z 14. b .
E d y k  t. Sąd ki-,ij. w Krakowie uwiadamia Wiktora 
liukiegn o wytoezouym lirzeciw niemu pozwie pW 457 “ • 
Kuratorem dr. Wilkosz z za»t. dra Lisowskiego. — L i­
c y t a c j a .  Keai osć jp. 1. 2-tż i 172 w Brzyskowoli (pow. 
L zajskj. t  eua wywolauia 915 zł.— Sprzedaż dóbr Skwa- 
izawa "tara w obwodzie żółkiewskim. 6. marca 17. kwie-
d, inioJar- Cmia w>'wolania 12.178 zł. 90 et. -  iłe-
uoo :ł. — 'lłealuotó r J V  S eldC)' Gena_ wywołanian 3<- P- L 113 w Baszm górnej (pow. Lu-
Kandrióh,-n?inL ^ yWOlania. 500 zł- -  Bealuose p. 1. i) w 
r,(i __ ,(P0W- środek). Cena wjwołauia 262 zł.
sjanit biernym “  dób“ y zamUbf ° ^ a^  w
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Sprawy gospodarcze i handlowe.
ło w a rz y siw o  za liczk o w e a la  rolnictwu, 

i przem ysłu rolniczego we Lw ow ie. O d d ział  

rudecko-gródecki Towarzystwa gospodarskiego rozesłał 
do wszystkich oddziałów gospodarczych pismo następujące: 

Od dawns, utyskiwano na brak instytucji, któraby 
pod warunkami przystępnymi dostarczała rolnictwu na 
krótkie termiua obrotowego kapitału, bo gdy kupcy i 
przemysłowcy z firmą zaprotokołowaną nueli kredyt 
otwarty w bauku narodowym lub inny_h podobnych za­
kładach : dla rolnika choćby posiadającego dobra tabu­
larne, te źródła kredytu były niedostępne.

L ług j się skarżono na takie pokrzjwdzenie rolnictwa, 
na to rzucenie upadającego pod ^rzemieniem rolniczych 
ciężarów, Da pastwę lichwy, pora.zały ten przedmiot 
oi.czegjlni„j zgromadzenia delegatów Towarzystwa kre- 

ytowege ziemokiogo, aż w końcu dyrekcja tegoż Towa- 
rzystwa czyniąc zadoso objawionej potrzebie, wzięła 
chlubną inicjatywę w założeniu instytucji, która złenm 
zaradzić miała.

W tym celu zawiązało się we Lwowie 1874 roku 
pod przewodnictwem dyrekcji Towarzystwa kredytowego 
„Towarzystwo zaliczkowe dla rolnictwa i przemysłu roi-

ZMaDlU a°BtarC !ania ^In ictw u obroto­wego kapitału na procent umiarkowany :

« ,
faniem otuczonv k °Pleklł mężów powszechnem zau- 
d .ie poparćie ,̂ ’ fZaintBr68uj fl - ł y  i liczne znaj-
zdania z obrotu fin") ^  -tak- DW '’eSt’ a chociaż sprawo-' 
warzystwa, t l  p rz e c K -^ r  0 rozwoj u tego To
dalece, jak się tego p ,  c*luuk™  Q-e wzros,a ta"
a ze względu na korzyć Towarzystwa spodziewać

Dział literacko-artystyczny.
(bej (WZ jakii.i się wdajesz, taki n  sic stajeszu 

przysłowiet (lvtlmutyczite w 1 akr,, hr. A.I, Jijredry ,- 
Świeczka zg a d a "  komedja w 1 akcie, przedstawia 

ius na scenie lwuwskiej dnia Id . n.)
Rzecz dzieje się w lałem miasteczku. Dwóch 

podżyłych mieszczan, braci rodzonych, żyje w nieza- 
mąconem ackęściu z pulchnemi połowicami. Szczęście 
to trwa jnż przeszło p tt wieku. Ktoby m yślał, że 
na starość trudno zwarjować? Gdzie tam. Namiętno­
ści ludzkie nigdy się nie staizeją, a najbardziej nie- 
bezpie^ną na si *rość jest zazdrooó. Tysiące pisarzy 
przedstawiało okropność zazurości u starców kn wzru­
szeniu i zaciekawienia czytelników, a wi łcej jeszcze 
pięknych czytelniczek. Dla czegożby i nasi poatatu- 
siali mieszczanie nic mieli ucznć ukąszenia tej hy- 
diy, zwłaszcza że sąsiad ich Zgaga, zaaiub.ony już po 
raz trzeci, straszy ich szalonemi zdradami żon swo­
ich. Bracia zaczynają podtjrzywaó o wiarołomstwo 
®iewinne swe staruszki, i kto wie do jakiej tragicz- 

Prayszłoby sceny, gdyby nie oustysia, która po- 
^ j^ W a Ją c eg o  o niewierność swą] żony Zgagę, zrę- 

choć niezbyt nowym podstępem, stawało w

jaką swym osłonkom nieść

się zgłosić do podpisanego komitetu po. karty legityma­
cyjne — podając swój adres, t. j. miejsce zamieszkania 
i pocztę.

W i e d e ń  13. lutego. Na dzisiejszy ta rg  dowieziono 
żywej nierogacizny galicyjskiej 89! , średnio ciężkiej 
węgierskiej 1221, ciężkich bakouów 1048, razem 3151. 
Galicyjskie płacono zł. 35—40, średnio ciężkie węgierskie 
34—47, ciężkie bakouy 47—50 za 100 kilo żywej wagi. 
Targ był mdły, wiele sobtało niesprzedanych.

W. Am i r o w i e * ,  Cafe Stierbóck. 
W ow e p t d k o w y  a raczej buty dla koni wynale­

ziono w AngLi. Pcdkowa ta  nie jest z żelaza, ale składa 
się z podeszwy skórzanej, która przytwierdza się do ko­
pyta. Podkowy takie, wynalezione przez inżyniera Vates 
w Manchester, odznaczają się elastycznością i trwałością; 
róg na kopycie nie podlega nszkodzeniu, a koń stąpa 
pewniej i swobodniej. Skórę używana do tych podków 
pochodzi z bawołu i ulega pewnej chemicznej prepara- 
cji, która czyni ją  tak silną jak róg.

Ostatnie wiadomości.
Izba posłów Rady państwa uchwaliła wczo 

raj 14 bm. 15r, głosami przeciw 37 udzielić -za­
dowi 6O0.OOO zł. na. cel udziału w wystawie pa­
ryskiej. Dyskusja była długą, ze strony koła pol­
skiego p zemawiać miał p. Mendelsburg Mini­
ster handlu p. Chlamecky przemawiał energi­
cznie za wzięciem udziału, w wysuw ie.

Konferencje między pp. T ń n , , Siellem  i 
Wenckheimcm, a ministrami aastrjackimi cią­
gnęły się wczoraj dalej. Popołudniu m.ano zaw e­
zwać także reprezentantów banku narodowego 
*ustrjaekiego, prawdopodobnie tedy przyjść mu­
siały pod obiady dalsze punkta ugody. — W e­
dług telegramu, który otrzyma) Czas", podniósł 
E. Suess w I it oie lewicy mysi konferencji stron­
nictw u iemokonstytucyjnych., w skutek czego 
Herbst obiecał porozumieć się z przewodniczą­
cymi innycl klubów i zapytać się rząau, czyli 
nie wziąłby inicjatywy w tej mierze.

Dnia 12. bm. była u Mi6hata-paszy w Brin- 
dissi deputaoja złożona z Anglików i Neapoli 
tańczyków. W edług Pungolo spodziewają się w 
Paryżu i Londynie wizyty Midhaia. Przypisują 
mu zamiar poinformowania tych dwu gabinotów 
. intrygach moskiewikioL w Konstantynpolu. —  
Ostatni zaś telegram z Rzymu dnia 1S. bm. do­
nosi , że Midhat wyjechać miał z Brindissi dnia 
14. bm. do Neapolu a ztamtąd do Meajoianu.

Według Nordd. Allg. Ztg. Ignatjew ńie udał 
»ię do Petersburga, ale do swoich dóor w połu­
dniowej Rossji. Wnosi zląd organ Bismarka, że 
Moskwa nie ztchce uprzedzać wypadków. Je­
dnocześnie jednak dodaje ten dziennik, że w ko 
łach. dyplomatycznych nie mają nadziei uniknie 
nia wojny

Do M. Ałlam donoszą z Rrym u, że z po­
wodu up«Jku Iljdhata rząd tureeki przesłał sto 
ncy sw. zapewnienie, że zmiana rządu r  K on­
stantynopolu nie zmieni przyjaznych usposobień, 
kióremi Porta przejętą jcst dla swobody katol 
kow, istniejące zaś konwencje zostaną utrzymane 
w całej mocy.

>»Telegramy „Dziennika Polskiego.
Wiedeń 15. latego (pr.) Tagblatł do- 

iiosi: Mosawa zarzadzi/a mobilizację wszy 
Btkicii palków kozackich i skoncentrowanie 
takowycfr pod Alekcandropolem, Kiszenie- 
wem, Kijowem i Benderem.

Belgrad 14. lutego (pr.) Porta pro­
ponuje, aby w rabie, gdyby traktat pokojo­
wy do końca lutego nie został we wszy­
stkich punktach ułożony, zawieszenie broni 
pi zydłuzyć aż do zawarcia pokoju.

J f e t e r t s b u r g  14. lutego (pr.) Cho­
c iaż  pomiędzy Serbją a Porta prawie ża­
dne juz me zachody różnice pod wiglę- 
dem zawarcia pokoju to jeooak nie pray- 
puszczają tu, aby ao podpisania pokoju 
przyjść mogło, a to z tej przyczyny, ponie 
waż Serbja umową swoją z Czarnogórą 
jest związana, i nie może jednostronnie za 
wrzeć bez niej pokoju. Czarnogóra zaś ro 
bi coraz wieksze trudności.

Berlin 14. lutego, (pr.) Mocarstwa 
porozumiewają się teraz co do odpowiedzi na 
okólnik Gorczakowa z d. 31 stycznia. Do­
tychczas żadne porozumienie nie przyszło 
jeszcze do skutku. Tutaj panuje przekona­
nie, że Moskv\a wyczekuje tylko odpowie­

dniejszej pory roku, aby rozpocząć kroki 
nieprzyjacielskie.

Brindisi 14. lutego. (B. K.) Midhat 
pasza odjeżdża jutro do Neapolu, gdzie ma 
zacreszkać na razie.

L o n d y n  15. lutego. (BR.) Ogłoszono 
depeszę Derby ego do Elliota z d. 25. maja 
zr. Deiby zawiadamia w niej posła angiel­
skiego w Stambule, iż Mussumsowi paszy 
oświadczył, że chociaż Anglja odrzuca me­
morandum berlińskie, stosunki i usposobie­
nia Anglji od czasu krymskiej wojny zmie­
niły się tak dalece, iż Porta mogłaby liczyć 
tylko na moralne poparcie ze strony Anglii: 
skoro istniejące zawikłania nie będą zała­
twione pomyślnie.

T e le g r a m y  . b s i s r e .  W i e d e ń  14? lutego, 
(■rowita pr. 10.000 tite.-percenl złr. 31'60. B u d a p e s z t  
14. mtego. P. ser. ca (75 ki1 )gr.) 12 90 na wiosnę 00‘00. 
B e r l i n  14. lntego. Pszen:' a ua krfiecień-maj 22250. 
żyto loco 162-—. okowita 53-60. S < . c e e u i n  14. luiego. 
Pszenica na lcw.-maj 220-50, na wiosenne tenuina 0,000 
rzepan —*—.

W ie d e ń  d. lfi. lntego, 10 godz 45 min.
Akcjf Kredytowe. . 147-70 Aacje kolei Kar. L. 810 75 

Anglo-Aastr. . 76-25 ,  „ Połuut 78 25
43 25 „ Bauku F. Anstr —Umonsbank

Yereinsbank . —•— 20-frankńwka 
Uzyosobieiiie słabsze.

939

T e l e g r a f o w a n e  k u r z a  w l e d e i z k i o
W ie d e ń  d. i A lutego, 2 godz. 25 min.

Ungai. OstbahnAkcje Barkr Fr.-A. —■—
Węgiei KrrA 116-76

-Aostr. B. 76-60
,  Umonsbank . . 63*60 
,  Kolei K ar.-L . 210‘76
,  „ Półnoon. la  l —
, „ Fołnd^ 78 25
„ „ Alfodsk 96-—
„ „ Elibiety 134-—
„ „ Lw.-Cz. 116-27
s » Węg. P. 93 80
„ „ Rudolfa 108-25

Wiener BangeseUsoh.
LspcHtobieue mdłe.

W le d e A , d. 14. latego.
J. dług pań. w bank. 6i* U
, „ „ „ srebr. 67 80
Renta w złocie . . 73 55 

■) l-o2j ez i r. 1860 111 —
Ikc banka w o d  f35*—
Akoje banku kredyt. 14771 

B e r l i n .
Rowyjakic not, ban. 2e,80 
Akcj ki edyxowe . . 243-—
Lom! ardy , . 127-60 
Galioyjskie . . . .  87

Gafie. Inaemnizacji.. 8a*— 
1864 Losy . . . .  13476 
Fran.-Hung.-Bank —*—
yerkb.-sbimk . . . 78-60 
Tareckie Tiosy . . 1T 60 
Baabank-Aktiwi . . —-— 
Staatsbahn . . . .  2b„ — 
Wiener Baararcia . 67 — 
Bankrer<Ja . . . .  — 
Węgierskie Losy . — 
Reiohsmark . . . 6075 
Rcsl-< iskii Banknoty l '6l

laotidyn . . . . .  laś 66 
o^brn . . . . r
2( ‘-franku wis . . 9‘8o
Dukat ces. men. . . ł ; i
100 Reiehomork . . 60 80

Staatsbahn . . . .  —*— 
Kolei Rumuńskiej . x2 SD 
Austrjackie banknoty 164 80 

Uspońob.: —
P a r y t ,  3* reniy 72*77 ; Lombardy 166*—.

P o ciągi kolejow e
P r z y c h u d z ą  Te L w r w a :  z Krahu-i.a o goc ćiue 

minu 30 ranu (poci^ pospieszny); o godz. 9 minut 25 
wieczór (pociąg osobowy); o gr-R. 10 m 30 prred połu­
dni i ł  (pociąg mięszf ny). — 7 Czerniowiec . i godz. 9 
m. 5E v „ :zo r (p. posp.) ; c godz. 3 m. 40 isuc (p. m .; 
o godz. Tm. oO po południu (p wiec.z)— Z Stanisławo­
wa : (na Stryj): o godz. 7 m. 68 wieoslr i o godz. 8. m. 
62 rano. — Z Podwołoczyak (na dworza< w PoJzan azu)' 
o godz. 2 m. 64 rano (p. >soh.); o godz 3 m. 8 p< poła 
In o  (p. m.) ; na dworzec lwowski główny: o g. 10 m, 
33 wieczór (p. posp.); o godz. 8 m. 25 rant (p. osob.); 
o “>lz. 8 nr, 43 p< południu (p. nuęszanj,.

(Pory tego rozkładi ja„dy odnoszą się do połutLak* 
peszteńakiego, — godzins. 12 w Peoz««, odpowwia godzi­
nie 12 min. 2u we Lwowie.)

P i jyjeckali Lt Lwowt. dnia 16. lw  ego
H o t e l  Z o r z a  A. bi Ilejdel s Romaszowki, T .

Baczyński z zakoidonu, L. Lipsk, z Krasny, Z. Miec u- 
nhdWBki z Wołynia, M. Kaudcrs i II. Riomer z Wie­
dnia .

H o t e l  l o r e p e j s k i .  W. Maranowski 7 Przemy 
śla, T. Żurowski z Brzeską

H e te k  u u i g a .  O. hr. OHCwski z Tarnopola. S 
Nehab z Berlina.

H e b e l  A n g ie l s k i .  S. Franltl z Pesztu, J  Bio- 
szmowaki z Cuornik, F. Płażek \  Przemyśla.

i

f^OOZIECK'

poleca najtan ej

August Scheltenberg
w e  L W O W I E . 3592 1 - 0

może, życzyć należy.

OuJział gospodarczy rudecko-gródecki ua wuio»Hk 
,V,-o Gizowskieoft Jozeia zastanawmi się nad powodami 
tej obojętności dla To w arzy.tw i tak pożytecznego -ok 
metwu, a dyskusja w czasie waluych zgromadzeń wyka­
zała, iż ją  w części przypisać należy współzawodnictwu 
powstających innych podobnych instytueyj, a po części 
maleniu rozgłosowi Ja^ie Towarzystwo to ma w kraju 
mimo swe; użyteczności.

W przeKonaniu, że wszystkie te instytucje obok Bie- 
bie rozwijać się mogą, że pewne współzawodnictwo aa 
tern polu jest nawet pożyteczne, że nareszcie tylko przez 
przystąpienie znacznej ilości czionkuw może Towarzystwo 
zaliczkowe dla rolnictwa należycie się rozwinąć i stopę 
procentową więcej jeszcze obniżyć, słowem, oddać rol­
nictwu i jego przemysłowi te usługi, których po mem
oczekuje, uchwaliło ogclne zgromadzenie oddztnłu ru- 
decko-gródeckiego zwrócić światłą uwagę wszystkich od­
działów Towarzystwa gospodarskiego na tę  pożyteczną 
instytucję z prosbc do jak najliczniejszego zjazdu na 
ogólne zgromadzenie członków Towarzystwa zaliczkowego 
dla rolnictwa, mające się odbyć 23 lutego D. r. w gma­
chu Towarzystwa kredytowego we Lwowie, na które 
wstęp i nieozłonkom jest otwarty, aby przekonawszy się 
o stanie i użyteczności tej instytucji dla rolnictwa i kraju, 
licznem przystąpieniem jej rozwój szerszy, a tem samem 
korzyści ztąd płynące przyspieszyć zechcieli.

7  Rady oddziału gospodarczego rudecko-gródeckiego.
J ó z e f  G i z o w s k i ,  H e n r y k  J a n k o ,

członek Rady . referent. przewodniczący.
O g ło s z e n ie .  Kolej węgiersko-galicyjska (łupkow- 

ska) zniżyła na przestrzeni swojej galicyjskiej, dla człon­
ków Towarzystwa gospodarskiego gaficyjsaiego, udają­
cych się na walne zgromadzenie Rady ogólnej do Lwowa, 
cenę jazdy II. i III. klasą tam i na powrót «- 331/,°/0 -  
za okazameni karty przynależności do Towarzystwa, na 
czas od 20. lutego do 1 . marca wijcznie,

Lwów, z Izby handlowej. 
Dnia 14 lutego.

I. Akcję za sztukę. 
KoleagaL. Kir-1 ud. a200zł.

m uw.-Czem. a 200 sł. 
Banku Hip. g ąl. a 200 z1. 

„ Kred. gal. a 200 zł.
II. Listy zaat. za 100 złr. 
Tow. Kred. gal. 6°/0 w. a.

■ * * 6 " *
B uks Ehpot'  gmL*. S°/B
III.

żądają

212 M 
116 — 
215 —
213

84 70 
77 80 
84 70 
87 66

płacą

Llity diazao za 100 złr. 
Galin. ZaU. kred. wtoś. 6r, 
Ogóln r51£ kred. eakł.dla 
Gal. i Buk. 6°/f  log. w 161. 
ów. kred mirjs. 6°/0w 161. 
)V. Obllgl za 100 złr. 

Ibdewuc e/ yjue golioyjsli, 
Pot) aski kr-j, 1873 a 6*/„ 
Losy misats Frakowa.

■ a Sianmłswowa 
V. Msaety.

Dukat holenderski . .
a oesanki . . .

00 In nkówka . .
Pół imperjaJ rossyj.b' 
Kubel rossyjski srebrny 

■ papierowy 
100 marek niemieokióh 
Srebro sa 100 słr. . .

Wiediń, 13. lutego.
6 /tSjedn. dług państ. bank.
■ » a a rebr. 

Renta w zło Ap . .  100 pap.
a 01%. indem.Nił Austr.
■ a a czeskie.
i  „ 1 węgierskie
a * .  galicyjskie
a ■ .  la l  o^ii sk.
a a a siedmiogr.
, a sg.poikol.800h ,l?' sł.

LUty zaatiwH 
6'/ , Bank- aarod. listy 
4 . gr' ifyiMDt . . . . . .

Członkowie rlćący korzystać z tego uR noa. zeohr« I  s

91 2

210 —  

<13 60 
212 
209

83 80 
76 80 
83 80 
86 8D

91 60 

90 10

6"/0 gaL raki. k  t i  v 
w kręć, miej. 6*/0s 

5‘j, węgierskie listy 
, Zakładu kredy*, a LStr 
, Dumna państw. 120
Pożyczki łsteryjas.

84 70 
92 
16 60 
22 60

6 86 
6 92 
9 92 

10 14 
1 82 
1 66 

61 -  
115 60

63 20 
68 30
73 25 

101 26
01 60
74 
84 60 
83 -  
72 — 
99 60

7 .  losów pożycz— sustrj 
psnstp . z r. 1860 . .

Losy pożyoski z r.

83 76 
09 60 
14 — 
5 ; 60

6 76 
6 82 
9 81 
9 94 
* 72 
1 63 

60 — 
113 601

69 06 
68 20 
73 46 

100 75 
100 60 
73 60
84 -
85 — 
71 60 
09 ?F

Oomorente. . . 
Kredytowe 
Żegl. par. na Huna; 
księcia Sum  . .

- • a Klary . .
hr: St. Genois 
misjta Body . . 
ks. WmdRchgrłtL 
hr. Waldst. in 
hr. Kegleyioh. 
Rudolfa . . . .

Akols baakawo i przomyai
Banku naroc. austrjr 
Zakładu kredytowego.

(.'^1 ai ul'muyrn 
Kola północ Ft-dyniacu 

a ruądoweg fr, a. . 
a ta  V  i h Elżbiet; 
,  Południowe; . .
,  Galicyjskiej . .
,  CtemiowiecŁiej. 

Albrechta. . .

ks.

Cisańsi—i;

żądają płacą
92 — 91 76
82 — 81
80 — —

106 50 105 —

<44 50 143 Cl)

>287 60 267 _
107 — 106 50

>111 75 U l 25

! i i s 40 118 _
1136 60 135 —

. 14 — 7Ł 60
22 60 21 60

.16J 162 CO
95 26 9f —
f9 — St 50
29 — 28 50
31 — 30 60
20 — 79
32 26 31 75
24 26 23 76
28 60 »» ____

14 25 13 75
14 13 60
18 17 76

.8*4 840 _

.149 30 149 10

.948 846
1810 1806

.243 60 242 50
r lS4 60184 —

79 — 78 50
.212 10 £19 ____

.116 '0 > ___

38 50 38 ___

94 76 94 24
. 109 76 109 26

97 — 96
. 86 2R 84 76
. 81 60 81

161 — 100

Bauita ańglc -austrjao. 
ZsKładji kredyt.węg-Ji 
Banku iTaRko-nu^Gjac. 

fra ito  węgierek, 
galicyjs. dlaban. 

nr,..w Krakowie 
Bsnku kred. gal. . . 

a galicyjs*. hipot 
„ dla obrotu Ogól.

MUpl 1 lerwazeiatwi.
Kolei Dniestrzańrkiej. 

Koutyoko- Bogu. 
państw. St. 6COfr 
Emisja x r. 1867 
połudn.Sk.MOC- 
Bonyll 
p. oj", 

a JOł -Vwl 
.  w srb. 6% 

potud. pół.n. 6 
u  100 z), r .  a. 
°i w sca łne  
I  5 -L  6O0ŚWJJ 
* sreb.ljj»«z k°- 
Buiijs u l - • 
Lw,<A. a 300 sL 
(wsr.6»( utlOO) 
j_Bua * s r. J867 
Siedm. 2lx- wa 
ka.Rnuolfa3ook. 
W ar. 6® t  za lOUt, 

Austr. Lłeyd lGOti .mk- 
Tow. pragrbb 1 

żel. po 300 eł. 
W a l e t y .  

Cesarskie ko-ony 
.  dukat na wagę 

20 frankówka . , 
Luwemy angielsku

żędąja

lmperjuy rosyjskie 
s b r o ...................Srel
b»o .  .

RpaRRism u lM

78 10 
116 —

7< 60

67 60 
.166 « i
147 -
tlŁ 60

109 60 
96 br

1.6  60

86 —

101 76 
98 76

78 _  
78 — 
60 70

76 SM

6 81 6 r
9 84 

12 34

7 ł SO 
117 75

78 60

67 — 
164 60 
14.' — 
114 —

i«r —
«4 ftu
06 3.,

86 60 
91 76

0_ 60 
96 60

77 60 
r 7 60 
60 4f

76 —

•9 40

6 e&
I 89 
9 B3 

16 88
1 U  6 j

l »  
66



i DZIENNIK POLSKI.

przednie wytwm y toale>>owe francnakie i angielskie, mianowicie: Wodę 
pifknoś-.i, E?u llom. ud«, Laic antLópheliąue, Oriza-lacte, Ean de 

lya, Eau a prin reises, Lait de cnn-combres. U: u atbeniene, Eau touiąue, 
Diqnam&re aine, Tolutine, Athćnienne, Vina ?re de toillete, Aqua-inelia, Eau 
de rie  de lev inde, Ambrę, Glycerim de toilette, Cold-cream, C.e...e-oriza, 
Crćm de bea-ta, aa Kananga dn Japon, Róż nieszkodliwy dla nadania rn- 
mieńców i .trzymania świeżości policzków, Roje de carthamine, Rouge vegó- 
tal Blanc d-S p«rle, Poudr yeloutine rCbr.-Fay“, P o "ir  Ylang-Ylang, Poudr 
japoński z Ranangi, Poudr Yioletta, Pondr Pinoda, Pondr Legranda, Poudr 
dc la Sooiete Hygeniqe Poblmana brylantowy, zloty, srebrny i inne.

ypróbowane 
w iednei cb

nieomylne śroaai zamieniające włory 
jednej chwili na kolor blond, brunatny lub czarny, 

Nigritine yegetalj, Eau gaalls-ise, Eau'dorat, Orizaliue-vege- 
tale, Dr. James Smithscn, Melanogene de diquemare aine, 
Ean d’hebe Augustę, Ekstrakt, olejek i pomadka Maczuskiego. 
Płyny i pasty do czyszczenia zębów, jako to: Wodę auate- 
.yuową, pastę, proszek i plombę Dr. 1 G Poppa, Dentorine 
Rigaut, Liquer dentifrice, Creme-dentifrice, Pasta Boatmarda, 
Pfeffermanna, Odontine i inne, Pomadkę z poziomek do zacho­
wania ust w stanie świeżości i ntrzymania icb i umieóca.

p o le c a  z n a n y  z ta n io ś c i  n o w o  u r z ą d z o n y  m a g a z y n
przy u l i c y  Hal i ck ie j  pod 1. 4 , we L w o w i e .  

liMiLawe M m iejacjw e zam ów ienia w yko n u ję ja k  najspieszniej i ja k  najaknratniej.

"NBKT ajnowsze Grodki na porost i kędzierźawianie włosów, miano- 
w-.ie : Pomadę Epiderm.-Je, Pomadę au 1’YIang-Ylangi Pom-do 

Philocom de Ia Societe Hygeniqne, Rezedowa Dr. Polta, Chinowa, Poziom­
kowa, Hubigant-Cb.-.din i wiele innych. Perfumy, mydełka, Fiksatory, 
Scbaahetki, Papierki wonne do kadzenia, Wyskok melisowy Karmelitów 
hiszpańskich na najgwałtowniejszy ból „ębów i głowy, przeciw melan­
cholii, reumatyzmow , podagrze, kurczom żołądka, otruciu, wściekliźnie, 
siewem u? wszelkie wewnętrzne i ze./aetrzne cierpienia. Prawdziwą 
wodę kolonską, Benzynę na plamy, myae/La do wycierania palców z atra- 
mentn, atrament i kit do znaczenia bielizny po cench fabrycznych.

■ miżu.erję najgustowniejszą osobiście ni Bulwarach w Paryżu 
za inpioną, z owadów meksykańskich i piórek Kolibrów, 

kości słoniowej i porcelany w gaście bukiecików mil flenrs, 
szyldkretn, srebra, stali oksydowanej, korali, pereł, En-jais, 
a mianowicie: Kolje, diademy, .broszki, kólczyki, medaliony, 
spinki, szpilki brylantowe, pierścioki, łańcuszki, dewizie, 
chatleny, wachlarze, paski z torebkami „Angnt.* najmodniejsze 
z piór w różnych kolorach, również materjalne, skórkowe, 
srebrne i oksyaowane z drnciku plecione. Najmodniejsze grze- 
hienie za włosy Giraff zwane.

3353 5 - 0 KAMILA STIZYZ0WSK1EGO.
Apteka „pod Węgierską Koroną*

J. P IE P E S A
w« Lwowie.

Konieczność zastOi>owania desin- 
Lkcji do mieszkań i pokojów, w 
których lożą choizy, jest już po­
wszechnie nznaną. Wykonać ją  je ­
dnak można tylko za pomocą

BoMwaw M r
praktycznie skonstruowanych, które 
katdy  płyn na najdrobniejszy de­
szczyk rozpylają.
Cena takiego przyrządu 1 zł. 80 ct.

Butelka piynu desinfekcjonujące- 
go dla jednego pokoju na cały mie­
siąc wystarczającego 20 ct.

Rozbryzgiwacze te mogą być z 
wielkim skutkiem użyte do zrasza­
nia kwiatów i roślin pokojowych.

Zamówienia na prowincję uski - 
tecznia się bezzwłocznie. 353') 5-0 

Odsprzedającym znaczny rabat.

Ulica Krasickich Nr. 6

pierwsze piętro
do wynajęcia.

Ważne dla Dam. 
Proszek damski
nadający pici białość i gładkość, nie 
uw ierający ładnych Kkodliwych mi­
neralnych składników, poleca pod 

gwarancją

Apteka Ruckera
we LWOWIE.

Cena pudelka 40 ct., posyłka po­
cztowa 10 ct. 3370 21 —

Odsprzedającym stosowny rabat.

Handel tow arów  j
korzeni i win

Karola Bałw ana
poleca 3424 20-0

W I I A
h e g e la y s k ie

w jakości wyśmienitej
Nr i.

:S
1 fl. Hegelayera
 ̂ n n

1 »» »
Kóbanyi „
Neszmeleyi „
Hegelayer stary »
Magyarader »
Riesling »
d  ik a ter a  n
Raster »
Badai czerwonj »
Szegsard r  „ »
Ofner A d le r s b e r g e r  „ 
Burgunddr «
8t. Julieu »

zł. —’45 
„ - -8 0  
l  1 —
* - ' 78 " _ -75  
”  120

• . - i i
1 -

•90 
—•90 
1-20 
180
2-50 
j -20
350

Chat. Margeaux 
Pisporter Mosel 
J o h a n n is b e r g e r

Wina są czyste, n a t u r a l ­
ne, w jakości arcjdosko­
nalej i ceny co do jakości 

nadzwyczaj tanie.

^ Z m i a n a  m i e a j ż k f t n i a A
<

Nadzwyczajne 
zniżenie ceny!

FOLA Wincitep 
Pieśni Janusza

8  t o n y  w jednym .
(Cena sklepowa zł. 3 50)

z a  z ł .  I  S O  “W
w ozdobnej oprawie z 1 2*50.

L E N A R T O W IC Z

POEZJE dwa tomy
(Cena sklepowa zł. 2‘40)

I g "  a s a  5 0  c t .  “U J
do n a b y c i a  w k s i ę g a r n i

P. H. RICHTERA
8697 - w e  L w o w i e .  1—0

U d z ie la  
lekcyj muzyki i śpiewu

siebie1 odług teraźniejszej metody u 
w domu ilica Ossolińskich I. 10 vis-a-vi 
Zakładu Naredowegu luii nia ui „olinskicc 

pawilon środkowy Nr. lokalu 32
1. N a  f o r t e p i a n i e :  8TJ klasycznej i 

koncertowej pojedynczo lub ze skrzypcami.
2. G ry  n a  f l e t y  u . e  wraz z fortepia 

nem bez pomocy osoby drugiej.
8. G ry  n a  f i s h a r m o n i i  ;  modula­

cją i cieniowaniem gry właściwej.
4. N a u k ę  ś p i e w u  w rytmie włoskim 

a w tekście polskim.
5. Nankę cyfrowanych akordów służą­

cych do gry organowo-muzycznej.
Początknjących przyjmuję tylko na 

lat t r z y  do zupełnego ukończenia nauki 
moją metodą. 3571 3— 0

MM. M uszyński.
Tamże pobierać można naukę języka 

francozkiego z konwersacją.

IW. D. Lisowski!
d e n t y s t a

specjalny lekarz chorób ust{
miesił a obecnie ^

w R y n i u  1. 2 4
łn a d  sk ła d em  mebli p . Sand&wtcBa.
r  jest u mnie i w aptekach do nabycia *

> A d a m a n ty n a  <
^ i ordynuje jak dotąd w dentystyce leczni-^ 
*Lczej i technicznej, tudzież w chorobach^ 
r  ust. Weda do ust i proszek do zębów 
\3351 pod n»n ą 33 —0^
k a a a a a a m A a a a a ;

najmzMza w ygran a U t  ®ł*

Dnia ł. marca 18/7
odbędzie się wielkie ciągnienie przez 
rząd założonej i poręczonej c. k. au- 
strjackiej pożyczki premiowej z roku 
186* w ilości 1 2 0  m i l j o u ó w  
9 S 5 .0 0 0  z:ł.

Pomiędzy wygranemi pożyczki znaj­
dują lię w y g r a n e  w wysokości zł.:
2 0 0 . 0 0 0 ,  1%O.OAO, 3 0 . 0 0 0 .  
2 5 . 0 0 0 ,  2 0  0 0 0 ,  1 5 .0 0 0 ,

1 0 .0 0 0 ,  5 0 0 0 ,  2 0 0 0 .  lOOO , 
5 0 0  itd. i 1 0 5  zł. w. a. jako najiiiż
sza wygrana każdego wyciągniętego 
losu.

Żadna in n i pożyczka loteryjna nie 
przedstawia tak wielkich ..orzyści r.y- 
grania jak powyższa, i każdemu na­
stręcza się możność małą wkładką 
wygrać 2 0 0 .0 0 0  z ł .

Jeden los z serją i nnmerem wy­
grywającym kosztuje 2 z t ,  3 losy 5 z ł , 
7 Iolćj 10 zł., 15 losów 20 zł. w. a. 
w banknotach.

Łaskawe zlecema za przesłaniem 
należności za zaliczką pocztową albo 
przez wpłatę, wykonuj, się fr) jkowr- 
ne szybko i sumienoie, d< każ lego 
. amówienia załącza się urzędowy plan 
gry ■ podług życzenia udziela się cnę- 
tnie objaśnień, po dokonanem ciągnie­
niu przesyłamy bezpłatnie listę wy 
granych każdemu udział mają. emu, 
jako też wygrane bezzwłocznie się 
wypłaca. Upraszamy o szybkie i bez­
pośrednie zgłaszanie się do domu han­
dlowego 3591 2 0

J .  B r e y c h a
F r a n k f u r c i e  nad Menem, 

Friedbergerlandstrasse Nr. 91

n a  1 n o w s z e j  k o n s t r u k c j i

S

Pługi A la Zugmayer 

znakiem X  z -̂ 19 — 
" B X X  » Al r z  
• .  X X X  a 1250

R u c h a d l a  z lemieszem sta­
lowym ze znakiem .

X  -L 1 0 -
X X  » l i  X

X X X  n 1250 
P ł n g I  W.dacza Nr. 2 zł. 16 -

18 — 
22 - —  

12’-  
650 

100 -  

150 —

30 — 
75 —

P o u s k l b o w l e e  
P l e w i a c z  . . . „ 
O b s y p m k  . . . .
Koleśn.ca z osią żel. „ 
S ie w u ia  szerokorzut. „ 

n 9-rzędowy „ 
n óo traw i ko- 

niczu . . , 
M ł y n k i  z 10 rafami „
} rr”nsby’ego cylinder 

do sortowania . . „
" e c n o i e t a  . .
Boby’ego rafa pozioma „ 
G r a b i e  HowarcPa „ 
S p y c h a c z  do siana „ 
Przetrząsacz Howard’a „ 
I i x t y r p a t o r  5-radł. 

żelazny . . . . „
Oprócz wyż wymienionych 

są „szelkie inne po nader ni 
skich cenach do nabycia u

250-—
80-—
80-

130-— 
30 — 

BO-

18-—

Leona Orłowicza

ooooooooooooaoooooooocooi
S BOTISL W ARSZAW SKI

we Lw ow ie,
nowo odbudowany, powiększony i n* sposób pierwszo-

we L w u  w ie ,  1. 25, Nowy świat.

Do interesu dłuższy czas już istniejącego, 
przynoszącego miesięcznie pewnego czy 
stego zysku kilka set z łr., a rokującego 

w przyszłości znaczniejsze dochody

poszukuje się

wspólnika.
k tó r y b y  o p r ó c z  w s p ó łu d z ia łu  w  o w y m  :.n 
t e r e - ie  m ó g ł  w n ie ś ć  g o tó w k i  3 0 0 0  złr .

1 illŻHZbj nformacji udzieli przez grze­
czność p. M SteDgel w swym składzie 
wina i p.wa ulica Grodzickich 1 2 we 
Lwowie. 3611 1 - 4

f v w w v r  t / w w s  « k i « d ^  Bip
w~w |  -i • /  koju i kuchni
Zarząd pralni ) dwóch kawale>

>
> 1  chemiczn a, paryskiej
)  nrzyjmnje g a z y ,  u u e ,  t a r l a l a -
> n y ,  k o r o n k i  i  p tO r a  do farbo­

wania po eenacl bardoo ur.iarl-owa- 
)  nybt: Zwraca alf wagę »«inowuej

PubUcanośD i ł  takowym nadają się
La raco pkt^kue kw lory. Wszel-
kie eamówionia na prowincji Uskute- 
CBniają si$ jfek najrychlej..

Oras w cahładme moim udziela
w s “ krojn snkień dam skich
) metodą paryską, doty hczaa za u-sj- 
J lepszą uznana. — Kurs cały 5 zł
> Piekarska ni., róg nl Sabramen- 

tek, obok kamienicy u W;denia 1. 1 B, 
V kamienica czerwona, nr. drzwi 3.

KANTOR WYMIANY
c. k. uprayjr. gafie

akcyjnego Banku Hipotecznego
kapuje i sprzedaje

w s z y s t k i e  e l e k t a  I  m o u . e t j
pod warunkami najprzystępniejszemi.

19 L B T T  H TPO TECSH EO i
które według prawa 1 di-ia 1. lipca I068 Dz. P. P. iX X V m . Ni. 93 
i imjw. post z dnia 17. grndnis 1871, mogą być użyte do lokowanir k-i-

wojskowych, napitałów funduszowych, pupilarnycb, kanoyj małżeńskich 
1 aucje słnzbows i wadja,

s ą  v c  t y m  k a n t o r z e  d o  n a b y c i a
S S  d u y g tk le  polecenia x prowincji wykonpJa 

u ę bec*włoexnle po korale dziennym bes dollcaenla 
p r o w i z j i .  3362 21—0yau

rzędnych hoteli zagranicznych urządzony, otwarty
zostaje dla użytku P. T. Publiczności

dnia O. lutego b. r.
2 Karol Krater,

3563 5 -6  dzierżawca hotelu.

0000000000000100000* >aooooi
F O L W A R K  na sprzedaż.

. , Tenże znajduje się w pięknej okolicy, trzy mile od Kołomyi, a inia 
nowicie w Lanezynie; s] lada się z domu mieszkalnego, obszernej stodoły, stajni 
na konie, bydło rogate i t d .; grunta leżą w publiżu domu, mają 15 morgów 
przestrzeni 1 włączni' v. p.,jknym ogrodem owocowym; oprócz tego znajduje sie 
wielki sta,, rybny, siudnia koło kuchni i basen dla drobiu w podwórzu Pięć 
pięl—y. h k o m, para y^ołów, dwie krojry dojne, trzy jałówki, dwie dwuletnie, 
jedna roczna. Dorożka na resoracn, dwa kute wozy gospodarcze, dwoje sanek itp 

C tij obszar otoczony jest plecionym pło tem ; w pobliżu folwarku leży 
duże P ^ r «  ko; wszystko jest na sprzedaż z wolnej ręki.

Bliższej wiadomości udzieli rłaściciel 3580 3—3
J P l I ^ - i i  I l e  k i  I ,

\ f  K a n c z j n i e .
'—-i

Bzanos.nej Pnhlicznolci, życzącej sobie 
nabyć tanie, trwałe i doskonale wypróbowane

wszell iego systemu i konstrukcji
mim zaszczyt polecić

w i e l k i  mój sk ł ad
w W i e d n i u . .  EarntB crriŁg 6 . 
Wypłatę przyjmuję także ratami bez pod 

wyższe lia ceny. 3343 39 O
Cenniki prze»ełam ostatnie.
Jd łef Włtrclialowsiłl.

m e c h a n i k

i
Nekrolog.

Dnia 29. stycznia b. r. zakończyła 
życie w Przemyślu obywatelka KAŻ Ii 
x M roczkow skich  N ow ako-
v  s k a  w 60 r. — Życie Jej pełne 
cnót na wzór tradycyjnych polskich 
niewiast, mające za kierunek miłość 
Ojczyzny i bliźniego, obrócone było 
na niesienie pomocy bliźnim w ci­
chości bez zwykłych efektów.— Jej 
czyny wynikały z głębokiego poczu­
cia obowiązkow — to też zgon Jej 
wywołał powszechny i serdeczny żal 
i zwłoki szan. obywatelki odprowa­
dzone zostały przez liczne tłumy ra  
miejsce wiecznego spoczynku — że 
gnając w zmarłej prawdziwy wzór 
obywatelki i Polki.

Niech zwłoki Jej spoczywają w 
spokoju, jakiego tu w życiu znaleść 
nie mogła. J 1

r — — — “ “
Medal na W ystawie w  Paryżu w  1878

Z e
"życie Siropu i Pasty Dra ZBD s  Ko- 

deim, i Balsamem tolu uspakaja iseosy- 
wiście i szybko rozdrażnienie p ian i, 
z a p a l e n i  i kanałów o d d e c h o w y c h ,  h o h -  
lu*z,nieżpt, katary, ktuoeisucnoiilikuw. 
FLAKON t  FR. I PÓL, PUDEŁKO lFR.4 PÓL.

w Paryża, rae Droi o , 22.
W e L w o w a , w  aptee* F. MikolasoL

s. Kf.akuWIX, w  aptekach P P . TBancacyń-
‘    s .w s k n d .skiego i Rudyka; w  W  Al ‘ł-.WIK w  skład. 

Mat. apt. PP Mrozowskiego i (sallego

Realność
P r z e m y ś l a n a c h ,  składająca »ię z 

dwu domów murowanych, budynków go­
spodarczych, ogrodu owocowego i warzy > 
wnego, 34 mordów pola ornego, jnst z 
wolnej ręki w całości lub w częś i do 
s p r x e d a n t a .

Bliższa wiadomość u właściciela tejże 
pod lit. a . B .  3599 2 - 6

Frzr nl cy S ryjsi ej not 1,2, jest
pomieszkanie

od 15. kwietnia do wynajęcia,

OOOOOOOOOOOOOOOCJ 3 0 0 0 0 0 0 0 5
PRACOWNIA

C zter«ołi p o k o i? p iz e d p oZ przynaleAytośoiami , oras
kawalerskich pokoi. 3606 1 —3

O O O O O O O O O O  < A O O C I

O O

°m oterói rezerwowyclio
o
o
o

^ rozpoczyna się z d. 16. lutego r  b.
A Im liczniejszy udział, tem mniejsza 
v opłata. — Ną 10-ciu uczniów płacą- 
^ cych dwóch bezpłatnie Zgłaszać się Q 

codzień od godz. 4 po poł.
9

Si
8569 3 3 k o s t l f c h

u) Ormiańska 1. 16. I. piąti o. Q
> O O o O O O O O O n  0 0

Centralny skład 
rozsyłki u

Albina mOllera
chemika w Bemie.

D r a  J o h n ’a  Y a t e 'ś

roślinna esencja do ust, jest neiiepszypu środkiem konser­
wującym zęby, oddala woi nieprzyjemny oddechu i dąje 
takowemu miłą świeżość, oddala puchlinę i zaradza krwar 
wipniu się dziąseł — nie dopuszcza do kariezy w zębach 
i wzmacnia takowe, zapaleni; | irdła i podniebienia znosi 

Flakonik 60 cnt.
D r a  J o h n ’a  1  a l e  s

PROSZEK ZĘBOWY SERAIL
czyści zęby do tego stopnia, że przez używanie co-l-ieDDe 
nietylko tak zwany kamiet \/inny na zębach 'oddęlooy zo­

staje, aie glazura i białość wracają, pudełko 40 cnt
  D r a  J o h i r s t  Y a te * s
I V *  P R O M P T O - A Ł I Y T O

krople na zęby, gwarantowany środek do prędkiego uśmie­
rzania każdego bolu zębów. 1 etui wraz z przyprawiouą 

  bawełną 40 cnt.
I V  Tureckie pastylki do ust

i ■ i Pa.stylki do użycia w celu oddalenia uiopi-y.iemll“j Woni 
z ust po paleniu tytoniu, po ulyciu alkoholicznych napojów, niezbędne w to­
warzystwach lepszych, przy odwidzanin teatrów, balów itd. Pudełko 10 cnt.

D ra R orh»ver u

U n iw ersa ln y  irc ie k  p rę z e rw ą ty w n y  n a  żołądek-
Ten aromatyczny a silny dostilat jest środkiem sprawdzonym Przy słabem 
trawieniu i z tego wypływającym braku apetytu i wzdęciom, kongeBtjom. ner­
wowym bolom głowy, czkawce, przy k; tarach żołądkowych, hemoroidach, bla- 
daczce, cierpieniach na robak 1. w ogóle we wszystkich osłabieniach, które 

wypływają ze słabi go trawienia. Flakon 50 cnt.
M i i l l c i u i

Ziołowe pastylk* piersiowe
Znakomity środek łagodzący przeciw kaszlowi, bolom piersi, ciężkości odde­
chu , kokluszowi, grj p ie , chrypce i wszystkim drażniącym dolegliWOg0jOm.

Pudełko 30 cnt.

T * m  L O  K O  M E
(potna la ziołowa), złożona w głównych substancjach z egzotyczny ch Olejników, f 
utrzymuje włosy na głowie i brodzie w pierwotnej piękności i siłe, p rz e tk a ■ 
d„a tworzeniu się łunok i tworzy włosy na nowo, {-Jzi' takowe wypadły, leczy
w krot.im  czasie każdą słabość skórna, jakiejkolwiekbądź nazwy bez pomocy V 

lekarslif j. Skutki tego preparatu cudowne. 1 elegancka ilaszeczka 1 złr. i

Orientalne mleko piękności.
białą cerę jedynie i wyłą- 

Wszystkie na twarzy po-
Wielu zawdzięcza swoją czyatą, piękną, si 
cenie „ O r j e n t D n b m u  m l s k u  p i ę k n o ś c i . 1 
wstające narości lub plamy, jako to : piegi, plamy wątrobia.. s, węgry, ljszaje, 
czerwoność, zmarszczki i Jziuby po ospie giną w kilku dniach, a <wieży 
młodociany rumieniec \.ra  a capoi, ót. Skut ;k p»wny przy zupełnej nie- 

szkodL./o ic Flaszka 1 złr. 50 cnt.
ledynie prawdziwy dosl ać można w «  L W O W I E  n  A j i m i l P l  a  

B n c k e r a  apt; karca; w KRAKOWIE u J ó z e f a  T r a u c z y ń s k i e g o  apte- 
nara , w CZERNIOWCACH u W i l h e l m a  v. A l t h  aptekarza, w STROJU 
u Z y g m u n t a  D r ą g o w s k i e g o  aptekarza. 3543 3— i

B

Jwjrobftw t o k a r s k i c h
Jrf. W IŚN IEW SK A

1. 16, n lits Halicka, poleca ws-.ystkie
a  •a|wr«» i.j_łrcpo4.*aJ« po 

n a jn m i- .r k e w a n -z j . h ^ •  n a c , i , o r a i q

O 
O
8

wielki wybór cygarniczek piankowych O
b u rsz ty n o w y ch . 3 t * 3  1 3  O

i DOOOOOOOOooooooooooooooo

usuwam z wiedzą lub bez wiedzy cho 
rego i ;o natychmiast i niezawodnie — 
tak że niezawodnie wstrętu do picia do­
stanie. Podziękowania i uznania przud- 
kład im. — Adresować należy do T h . 
K o n e t z k y ,  Di-Oguenhsndlung iu Griiu- 
Lerg 1- Schlesien. 3504 6—O

M P H a M M M M a a i  w u n sw t

C Y G A R E T K A  I N D Y 1S K I E
.GANAB13 JNDICA)

PP. C w I t I . V I , \ l ' i i T  e t  C l e .  A ptekarzy w  P a ryżu ,
ulica Vivienne.

wazelki© środki aż do dziś używane przeciw astm om , w jakiejby niebvły formie i po­
staci, m iały zawsze za podstawę belladonę. s tram on iu m , n ihotynę  albo opium .

Niadawue doświadczenia dokonane w N iem czech, a powtórzone we Francji przekonały, 
że konopie indyjskie z Bengala (Canabia indicai posiaaaj?że konopie indyjskie z  Bengalu (Canabia indicai posiadają własności skuteczne do zadzi­
w ienia przeciw tej słabości, jak również przeciw kaszlom nerw ow ym , suchotom gardianym, 
zakatarzeniu, o c h r y p ło ś c i  i utracie głosu, newralgiora twarzy i bezsenności.

D la uniknienia licznych fałszerstw i naśladownictwa, żąaać aby stempel rządowy fran- 
cuzki koloru niebieskiego, stósownie do prawa z 2fi Listopada 1873, marka fabryczna i pod-

2 pis GRIM AULT et CÓMP. znajdowały się na iednei ‘etykiecie. 
Dostać m nżna w yłów n ych  aptekach w  POLSCE  i w  A U S T R Y I.

Zabudowania i grunt
jako też część urządzenia fabryk „krochmalu i syropu*

w  Tarno vv ie I Tarnopolu
I s n i o  d o  g p r z e d a n L h .

Między maszynami do zbycia będącemi jest: francuska ju .za rn ii z 3 cen- 
tryfugaluemi pompami, maszyna parowa, lokomobil i t. d.

B o**- su  :■ T » r -Bliższej wiadomości udzielają pp. dyrektor l i .  F .  
i i o w i e  i w .  i l i k e u i a  w . . . . __ _ . 1 _

S Y R O P
C H I N Y ‘ Z E L A Z A

C iR in i4 U Ł T  e t  d e ,  Aptekarzy w Paryżu,
8, ulica Vi\ienne.

Jest to nalsllu .e si y rodek tonlozny, jaki posiada sztuka lekarska wzm acnia wyczerpane 
1 zasila  krei^ . . .  -  -irganlzm y f zasila  krew zubożały. Zalecany przez najznakomitszych lekarzy, Skutkuje prze 

elw b iadaczce , w yc ie ń czen iu , n ieregu larn ości p e r io d yczn ych  odp ływ ów , raj 1 b 1 ‘ t ym 
gyaltow n ym  boleściom  żołądka którym kobiety zw łaszcza tak c z j  fo podlegają. Przykłada 
się  do rozwoju organizmu młodymi: 1 r ieu k. pobudza apetyt, ułatwia trawienie, przepisu 1 
sie dzieciom lym fatycznym , powraca ciału św ieżość i jędrność naturalną.

D la u i iknlenia licznyc.’ fałszertn i naśladownictwa, żądać aby stempel i/.ądowy fran' :k! 
K.nloru niebjeskiego, sićsow nle do prawa z 26 l.istooada 1876, mar] 1  fabryczna * podpisr  m l?  niebieskiego, siósow nte do prawa z 26 i.istopada  
GRIMAULT et COMP. znajdowały sie na jednej etykiecie. 

D ostać można w  g łć  wnych aptekach w  POLSCE i 1 r A USTRYI.

Pierwsza wielka POLSKA ANTYKW ARNlA
Lwowie,

w e w s z y s t k i c h  j ę ś y k a c f r ,

K. LU K A  8 ZEW IOZĄ, we
ulica Halicka 1. 50, naprzeciw gimnazjum Fł anci.zka-Józefa, 

poleca w i e l k i  w y b ó r  k e i ą i e k  k a ż d e j  t r e ś c i  n a j s t a r s z y c h  ł  n a j n o w s z y c h  w y d a ń ,  a szczególnie ksiąłek 
dla szkół ludowych i średnich, przytem S k ł a d  s t a r o ż y t n o ż e k ,  zawierający: porcelany, siodła, zbroje, monety, 
sztychy, obrazy, skrzypce, srebra, mapy i t. d., oraz s k ł a d  p a p i e r ń  1 w s z e l k i c h  p **zybor6 w d o  p l s u n ł a  
* ry s n n k O W . Przyjmuje również zamówienia na karty wizytowe i monogramy lub jakiekolwiek drnk i wykonuje 
Wszelkie zamówienia jak najspieszniej. 3459 6—O

Ceny tak książek jak innych przedmiotów s<j ja k  n a j n i ż s z e :
BrockLaus,

„Galerja dr*«deńska.u Zbiór rycin na 
stab z tekstem 63 zeszyt, kompl. 

Rankę L. „Die rom. £ apste, ihre Kir- 
cl o und ihre Staat“ 3 tomy opr. 

„La Russie et l«s Russes.* Paryż 3 
tomy oz lob. opraw.

Lepkowski „Sztuka, zarys jej dziejów 
„Kołłątaja korespondencja z Czackim* 

4 tomy opraw.
Lelewel J. „Rozbiory dz,al“ opr
Rottek K. „Allg. Geschichte“ 11 tom.

2 tomow oprawne
z złr. 60 na złr. 20*—.

.  - 30 » n 18

.  n 16 n n 6- - .

.  .  16 r 10—.

.  « 4 n n 2'50.

n K *~.
Tf 5- .

opraw. n 10—.

fi­
lo —.

Czacki T. „O litewskich i polskich prawach*
3 tomy opraw, razem 

Lenartowicz T. „Wybór poezyj* 4 tomy opr. ozd. 
Kraszewski I. J. „Wilno od początków jego do

rokn 1750“ 4 tomy opraw. „
Kiciński B. „Owidiusza P. Nszona przemiany* 3 t. „ 
„Dictionaire de liacadetKlB franęaise* 2 wielkie tomy

z zlr 60 na złr. 25’—. 
„Memoires sur la revoiution do 1* -t-ologne trouves

a Berlin . "  'r'~**Łr. ’ •—
„Encykiopodja wielka,* Orgelbranda 28 tomuw ópmwett. 

Cena bardzo nizka.

8'—.
7-60.

Oddział zast iwniczy i wkładek książeczkowych

Galicyjskiego Banku Kredytowego
p r z y  u l i c y '  W a ł o w e j  p o d  L.  4 ,  3301 3- e
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WKŁADKI na KSIĄŻECZKI OSZCZĘDNOŚCI
od Jednego złr. w. a. do każdej wysokości, oprocentowując jc po
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na kocztowności srebrne i złote przedmioty, począwszy od Jednego złr. w. a.

Godziny czynności biurowych;
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